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Optymizm 
p. ministra skarbu 


We wtorek w dyskusji nad swym budżetem 
wygłosił p. Czechowicz dłuższe przemówienie, 
poświęcone sprawom swego resortu. P. mini- 
ster okazał się — optymista, widzącym wszyst- 
ko w różowein świetlic, wyrażającym pew- 
ność, że nic tylko jest nieźle, ale będzie je- 
Szcze lepiej. Żaden fakt ujemny w życiu go- 
snodarczem nie przestrasza p. ministra; uważa 
on takie zjawiska za chwilowe, za przemijają- 
ce. U ludzi prywatnych taki optymizm jest 
bardzo przyjemną właściwością: z tak nastro- 
jonym człowiekiem można przyjenmie mówić 
i robić z nim intcresa, gdyż będzie on zdania, 
że wszystkie dobrze się kończą. Inaczej przed- 
Stawia się sprawa, gdy takim optymistą jest 
człowiek publiczny i to z reguły tak mało po- 
pularny, jak każdy minister skarbu. 

MW „zem objawia się opiymizm p. ministra? 
Przed rządem majowym budżot ostatni 
przedstawił Zdziechowski na r. 1926/27 — za- 
mykał się deficytem przeszło 200 mkijonów zł. 
podczas gdy rząd obecny osiąguął w zeszło- 
rocznym budżecie nadwyżkę 240 miHonów zł. 
Sukces istotnie duży, ale jakint osiągnięty ko- 
sztem? Podatki i to przeważnie pośrednie cią- 
żyły nad całem życiem gospodarczem w spo- 
sób nieznośny: monopołe _naciągnięto na naj- 
wyższe ceny; podwyższnna taryfy pocztowe 
i tylko z trudem udało się obalić projekt pod- 
wyższenia taryf kolejowych skarh z tych 
i innych źródeł czerpał dochody, ale kosztem 
ogółu obywateń, kosztem wyrzeczenia się 
przez nich niejednej t. zw. przyjemności życio- 
wej. Ściągano i gromadzono w kasach pań- 
Stwowych pieniądze. a równocześnie mnoży- 
ly się — egzekucje i bankructwa. 

W naszym deficytowym bilamsic handlowym 
p. minister widzi ciemną plang na naszym ho- 
ryzoncie gospodarczym. Plama tak wielka, że 
w czterech miesiącach br. wyniosła 367 miljo- 
nów, prawie tyle, co za cały r. 1927. P. mini- 
ster i na tej ciemnej planie widzi jednak jasne 
rumkta: można alba — jak powiada dalej — 
nie można zmniejszyć obieg banknotów w tak 
prosty sposób, że Bank Polski ograniczy kre- 
dyty i dalszą poprawę przyniesie zwaloryzo- 
wanic ceł, a jak to nie pomożc? A jesteśmy 
pewni, że nie pomoże. IHaczego? P. minister 
jako objaw dodatni podnosi wzrost produkcji 
m 1927 r. Ale jeżeli będzie się prowadziło po- 
litykę ograniczania kredytów, to produkcja się 
skurczy. A jeżeli będziemy wobec państw sto- 
sować zwaloryzowane cła, spotkamy się z ich 
strony z rewanżem. jaki częściowo już jest sto- 
sowany przez Czechosłowację i Austrję. 

Jeżeli p. minister uznaje, że ograniczenia 
kredytowe są niemożfiwe, to musi mu się 
zwrócić uwagę. że — możliwe czy niemożli- 
we — będą jednak musiały być stosowane. 
Bank Polski nie może równocześnie utrzymać 
wiełkiego portfelu wekslowego i co dekady do- 
płacać okrągło miljon dol. dla pokrycia defi- 
cytu handlowego. Trzeba pamiętać, że tak 
przereklamowana pożyczka stabilizacyjna, któ- 


Dzień 
TOWARZYSZKI! KOBIETY PRACUJĄCE! 

Partie socjałistyczne wszystkich krajów orga- 
niznją corocznie „Dzień Kobiet", dzień protestu 
kobiet-proletarjuszek przeciw krzywdzia obecne- 
gn ustroju. dzień demonstracji w imię Socializmu. 

„Dzień Kobiet" Polska Partia Socjalistyczna or- 
ganizuje w roku bieżącym w niedzielę, 17 czerw- 
ca, 

Kobiety pracujące, zwłaszcza te najnieszoze- 
ślrwsze, które napróżna wołają o pracę, 

które uginają się pod ciężarem niedoli, wyzy- 
sku | upośledzenia. 

które odczuwają bezmiar krzywdy społecznej, 
krzywde matki-robainicy i jej dziecka, staną w 
niedzielę 17 czerwca pod sztandarami Polskiej 
Partii Socjalistycznej, by zaprotestować przeciw 
wyzyskowi pracy, bezrobociu, hezdom- 
ności i drożyźnie. 

Życie robotnicy to jedno pasmo nędzy, upoko- 
rzeń i udręczeń! 

Równouprawnione politycznie. odpowiedzialne 
społecznie za własną czzystencję i utrzymarie 
swoich dzieci, w praktyce kobiety są traktowane, 
jako pracownice niższego rzędu, o mniejszych po- 
trzehach. 

Krzywdzi to nietytko kobiety, cierpią na tem 
rodziny robołnicze i pracownicze, a nadewszystko 
dzieci. 

Diatego w „Dniu Kobiet“ wzywamy da walki 
o prawo kobiet do równej z mężczyznami płacy 
za równą pracę. 

do walki o ośmiogodzirmy dzień pracy | anziel- 
ską sobotę, 

do wałki z klęską bezrobocia. 

do walki z drożyzna | lichwą, 

do walki z bezdomnoś. 


Przez maniiestacyjne wystąpienie w „Dniu Ko- 
biet“ stwierdzimy, 

że koblety przestały być ostoją reakch, 

że razem z całą klasą robotniczą dążą do wy- 


EMIL 


ra miała sprowadzić nową erę szczęśliwości 
na Polskę, zastała w połowie skonsumowana 
przez deficyt bilansu handłowego. 

A czy są widoki rychłego otrzymania nowej 
pożyczki? W październiku minie rok od otrzy- 
mania pierwszej. a o dalszych cicho i głucho. 
To też p. minister mówi o pożyczkach spe- 
cjalnych. u umieszczeniu zagranicą listów za- 
stawnych państwowego Banku Rolnego, ale 
o pożyczce państwowej ani słowa. Ciężka to 
bowiem sprawa i rzucająca dziwne światło na 
opinję zagranicy o nas. Dopiero wczoraj donie- 
śliśniy, że Jugosławia otrzymała na rynku an- 
gielskim pożyczkę 50 miljonów funtów — prze- 
szło trzy razy tyle. ile dostała Polska, mimo 
że Jugosławia liczy połowę mieszkańców, 
co Polska, nie posiada ani w części tych skar- 
bōw naturalnych co Polska, a w dodatku stoi 
na podminowanym gruncie wskutek zaczepnej 
wobec nicj polityki Włoch faszystowskich. 

P. minister mówi. że rząd troszczy się stale 
o powiększenie naszego eksportu, obiecując 
nawet specjalne kredyty na ten cel. Zwięk- 
szenie eksportu czy zwiększenie konsumciji 
wewiiętrznej postawi przemysł nasz na nogi? 
Zdaje się, że obowiązkiem rządu byłohy dbać 
przedewszystkiem o podniesienie konsumcji 
wewnętrznej, co stoi w ścisłym związku z ten- 


polecs sęjajkiąda tirma 
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kobieť 


zwołenia społecznezo! 

Stawiając sobie socjalizm. jako ostateczny cel 
wysiłków proletariatu, protestujemy przeciwko 
obecnej nędzy naszej egzystencji i wypowiadamy 
jej walkę. 

Żądamy pracy dla wszystkich zdolnych do pra- 
cy! 

Żądamy ubezpieczenia od braku pracy! 

Żadamy rozszerzenia pomocy dla bezrohot- 
nych! 

Żądamy ustawowego zabezpieczenia wdów i 
sierot! 

Żądamy ustawowego zabezpieczenia starości! 

Żądamy szczególnej ochrony pracy kohiet i 
inłodacianych! 

Żądamy zakazu pracy dzieci! 

Żądamy ochrony macierzyństwa! 

Żądamy żłóbków i ochron dla dzieci! 

Żądamy zniesienia przepisów. krzywdzących 
dzieci nieślubne! 

Żądamy jednolitej powszechnej szkoły! 

Żądamy powszeclinego bezpłatnego nauczania! 


Żądamy ustawy o slużbie domowej i chalup- 
uictwie! 
Żądamy mieszkań dla wszystkich bezdomnych! 


Wobec ałaków na demokrację. żądamy, hy 
Polska stała się Rzeczpospoliią ludową! 

Nie chcemy wojny! Zakładamy głośny protest 
przeciw wszelkim próbom wywołania wojny! Ža- 
damy powszechnego rozbrojenis! Żądamy poko- 
iowego załatwienia zatargów między narodami! 

Niech żyje międzynarodowa Solidarność Prole- 
tariatu! 

Niech żyje Socjalizm! 

Niech żyje Polska Partia Socjalistyczna! 
Centrajny Komitee Wykonawczy Polskiej Part} 

Socjalistycznej. 
Centrałny Wydział Kobiecy Polskiej Parti 
Socjalistycznej. 
-e 


GOLDWASSER, Kraków, ul. Grodzka L. 25 


1 dencją rządu do podniesienia dochodów pań- 
stwowych, a z drugiej strony uwolmiłoby pañ- 
stwo od dawania kompensaty tym państwom, 
do których eksport nasz byłby kierowany. Co 
tu zresztą mówić o spotępowaniu eksportu, 
kiedy my narazie potęgujemy import i to arty- 
kułów, których powinniśmy mieć nadmfar: 
zhoża? Wiadomo przecież, iż rząd zakupił za- 
"granicą wielkie ilości zboża dla przeżycia 
przednowku, a to gruba odbije się na bilansie 
handlowym pozytywnie, podczas gdy nadzie- 
je, że obecne zakupy skompensujemy sprzeda- 
żą i wywozem zboża w jesieni, mogą się oka- 
zać zwodaicze taksamo, jak niepewne są na- 
dzieje, że dopływ do naszego życia gospodar- 
czego kapitałów zagranicznych wyrówna de- 
ficytowy hilans handlowy. 

Nie trzeba też zapominać, że co do dopływu 
kapitałów zagranicznych, ti. nożyczek, jeste- 
śmy zawiśłi od „obserwatora“ amerykańskie- 
go, którego wpływu na naszą politykę finanso- 
wą się nie docenia. Jest on w Stanie i w moż- 
ności zamrozić każde optymistyczne drgnienie, 
nie mówiąc już o tem, że — jak wykazała dy- 
skusja w Sejmie — nikt poza do tego zobowią- 
zanymi posłami z BB tego optymizmu tie po- 


dziela. 
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Od strajku do strajku 


Kraków robotniczy mial burzliwą wiosne. SZE- 
reg większych i mniejszych strajków zaciążyl i 
życiem robotniczem, robiąc ie jeszcze niezuośniei- 
szem niż już jest w normainych warunkach. Bur- 
żuj, czytający w gazecie o strajku i to czyt: 
w jednostronnein oświetleniu prasy antyrobott 
«czej, nie zdaje sobie sprawy, co dla robotnika o- 
znacza choćby kilkudniowy strajk. Jeżeli ku 
którczo Sytuacja gospodarcza ule da się przeci 
porównać z sytuacją robotnika nawet zew: 
kowanego, może wskutek kilkudniowego zastoju w 
interesie zostać poważnie zachwiany, 
piero robotnik, który nle ma żadnych rezerw, dla 
którego strata jednodniowego zarobku częsta jest 
równoznaczna z głodowaniem! 

Pomimo tei prawdy, której nawet najzaciętsi 
przeciwnicy robotników nie zaprzeczają, mieliśmy 
i mamy jeszcze w Krakowie cały szereg większych 
i mniejszych strajków. Poza wczoraj ukończonym 
olbrzymim strajkiem robotników budowlanych i 


alifi- 


jeszcze trwaiącym robotników drzewnych mie- 
liśmy strajki krawców i szewców, w fabryce 
„lskra” i „Marko“, w rozlewni wódek, w kilku 


iabryczkach obuwia, żeby tylka najważniejsze 
wymienić. 


Q uzein Świadczy to mnożenie sie stralków i 


ło cóż do- ; 


* starszych i młodszych, strakujących po kilka i kil- 
kanaście dul — dlaczego ponosili te ofiary, co ich 
:kłanlało do zaryzykowania ntraly zarobku przez 
przedłużanie się strajku albo nawet przez nieuda- 
lie sic? Odpowiedź na to jest prosia; rohoiikk, 
chcac uczciwie pracować, musi jeść. a pozatein 
rohotnik jest ojcem rodziny I może wiejeden z nich 
hclalby swemu dziecku zapewnić lepszy los, ani. 
żeli on sam miał w życiu. Kto, jak roboluik poł- 
Ski, wałczy i pracuje tylko dla samego utrzyma- 
nla się przy Życiu i zdołności do pracy — bo o 
oszozędnościach przy obecnym poziomie płac i 
drożyźnie niema przecież mowy — tego reflcksje 
nie powstrzymają od zaryzykowania marnego za- 
rohku dla samej nadziei powiększenia go. Wsży- 
stko jedno. czy zie normalną porcję chleba czy 
wskutek strajku zmniejszy ją -- da takich ćwl- 
czeń żalądkowych robotnik jest przyzwyczałony, 
a do próby przerwania tych ćwiczeń porywa się 
wtedy. gdy czynniki zewnętrzne, ua które on nie- 
ma wpływu, zmmiejszają nin tę porcję jeszcze bar- 


| dziej. 


stosunkowo długie icli trwanie? Kto zna stosunki | 


robotnicze. zdaje sobic sprawę. że o lekkornyśl: 
ności alba — co dawniej z przekąsem mówiono — 
lenistwie mena mowy. Robotnik. który wpraw- 
dzie strzeże swczo prawa do 8 godzinnego dnia 
pracy, pracuje chetnie i intensywnie, mając w pa- 
mięci i na oku ałbo własne albo kolegów rozpacz- 
liwe położenie - - bezrohotnego, skazaricgo na za 


Te a nie inne powody. mie „podburzanie” czy na- 
mawianie, powodują fale straikową u nas i gdzie- 
imdziej. Niechby ci klórzy kramiarskim sposoban 
obliczają. ile robotnicy tracą wskutek strajku, ze- 
chcieli też pomiyśleć o tem. jakhy wyglądały sto- 
sunki zarobkowe u nas, gdyhy robolnicy z pokora 
poddawall się losowi i brali tyle, lic pracodawcy 
raczą im ofiarować. Niema takiego pracodawcy. 
któryby sam był tak czułego sumienia. aby u- 
wzzględnii, że przy cenie 80 gr. za kila chleba ro- 
botnik nie jest w stanie zadowołlć się obecnie ta 


i płacą. jaką otrzymywał przed 3-4 miesiącami. 


siłek albo nawet na życie bez niego. Kto po kil- ' 


ku tygodniach i dłużej przymusowego czy „se- 
zonowcgo” bezrobocia dorwał się do pracy. pi 
mije jej jako największego skarbu i nic narazi się 
lekkomyślnie na jej utratę. 

A jednak widzieliśmy rohotnikaw 


i rahotnice, 


Powtarzamy: strajk 
lekkomyślnic me wywoluje uni nikt bez koliecz- 
ności nie bicrze w nim udziału. Jest to sila wyż- 
Sza, której i pracodawcy muszą się poddawać, 
jeżeli nie chcą. aby słowa pracodawca i wyzyski- 
wacz stały się równoważnikami. 


„Bezpartyjni naprawiacze* 


Na marginesie debaty kołejowej w Sejmie 


Referent preliminarza ministerstwa komimikach | 


z ramienia komisji budżetowej tow. Kaczanowski. 
<a sprawozdanie swt, wyxłoszone w pelnej lzbie 
dnia 6 czerwca, stał się ze strony prasy rządowej 
(z wyjątkiem „Epoki”, która zajęła stanowisko 
hezstranne) przediniotem gwałtownych a kłamii- 
wych napaści, streszczających się w tem, że jako- 
by „uadużył" staowiska referenta Ula „politycz- 
nych" (1) celów opozycji, że z chęci „atakowania“ 


rządu wygłosił referat „nie rzeczowy”, a Iyika 
podlany ..soscin partymym” i t. d.. 

O cóż ta furia? 

Warto pokrółce rozpatrzeć słuszność. 2 prze- 


dewszystkiem przyczymy calej tej irytacji. bo ane 
właśnie dają bardzo wyraźną odpowiedź na py- 
tamie. jak to niektóre kola poinajowych napra- 
wiaczy” I świeżo od wyborów upieczonych „peł- 
sudczyków* pojmują te „naprawę“ gospodarki i 
stosunków w państwie. dla której dokonanym prze 
cież został przewrót majowy. 

Przedewszystkiem stwierdzić należy. że caly 
ton owego sprawozdania by! nawskróś spokojny 
i tak dalece astrożny, a nawet uprzejmy, że, gdy 
referent wspomina o tych dzialach gospodarki ka- 
lcjowej, które ze stanowiska interesów skarbu 
budzić mwszą duże wątpliwości, zastrzega się, ŻE 
nie formułuje tego, jaka jakiegoś oskarżenia spe- 
cialuie przeciw ministerstwu komunikacji, stwter- 
dza jeno, że gospodarka taka jest dla skarbu szko- 
dliwa. 

W tym samym spokojnym tonie utrzymany jest 
cały drukowany referat: w dwóch trzecich czę- 
Ściach poświęcony oświetleniu nadzwyczajnego 
razwojui kolemictwa — z uznaniem dla „pracowi- 
tości i sumienności ozólu kolejarzy“ — w jednej 
trzeciej omówteniu tych strom (taryfy, naprawa 
tahoru w fabrykach prywatnych. dostawy dla ko- 
ki). btóre rcierent uważa za ulekorzystne luh 
wręcz fatale dla interesów państwa, samej kolol 
I jej pracowników. 

Sa w snrawozdaniu cyfry, zaczerpnięte z same- 
go właśnie preliminarza rządowego. cyfry, które 
nświetlają. jakie kolej — a dałej i skarb państwa 
— olbrzymie milionowe straty ponosi na zniżkach 
taryfowych dla węgla eksportnwega i na swych 
stosunkach z am prywatnemi lub przygodny- 
mi dostawcami 

I te cyfry w!aśnie, wykazujace. że kolemictwe 
polskie od samego początku było i jest — mówiac 
poprostu — doja krową dla różnych spekulan- 


| 
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| pleć nledosiatek, dlaczego w tej chw 


tów kanitalistycznycH, te cyiry wiaśnie wywułały 
łaką furię w obozie .jedynki", której prasa ude- 
rzejącą wymowę tych cyfr próbowała zahalaso- 
wać zarzufami a „partyiności” referenta! 

Jeżeli wydobycie na światła dzienne wszyst- 
kich tych Mistoryj. przynoszących skarbowi pań- 
stwa cieżkie szkody. a załatujących grube i ko- 
rupcją — prasa „obozu naprawy”, nazywa „pepe- 
esowskiem partyjniciwem” (11), tedy, z podobne- 
£o zarzutu PPS może hyć tylko dumna, a zaszczyt 
„bezpartyjności* czy „rzeczowo: usAujęcej za- 
milczeć lub zakrzyczeć. prawdę, przekazuje z ca- 
lem dobrodziejstwem inwentarza „iedynce”, w któ- 
rej szeregach bierze widocznie górę ideolozja tych 
osobliwych „naprawiaczy”, co ta Polskę uważają 
za swole żerowisko! 

Tow. Kaczatowski. omawiając ogólną finansową 
i społeczno-gospodarczą stronę kolejnictwa, poru- 
szył zagadnienia dotychczas alba zupełnie pontja- 
ne, albo traktowane tylko npabieżnie i epizodycznie 
mianowicie oświelil. że kolejnictwo nasze jest 
poprostu ofiarą kapitalistyczeej spekulacji, a mó- 
wiąc a tam dodaje: najwyższy czas, by koleje pol- 
skie dwołmć od haraczu, którym obarczone one 
zostaly akurat w sytuacji. gdy wśród ołlarnej a li- 
cho wynagradzanej pracy swych pracowników, od 
najniższego da najwyższego, dźw!zają się z pawo- 
iennej ruiny. 

Tymczasem rzecznik „jedynki“ p. poseł Sobo- 
lewski. broniąc właśnie tego „haraczu“, odważył 
się na twierdzenie, że referent, jakoby „oskar- 
żal (?!) ogół kolejarzy, nie znajdując dla nich żad- 


nego nznanła”. 
A prasa „iedynkowa* tę — mówiąc delikatnie 
nieprawdę powtórzyła. 


Wspominając o nadzwyczajnych zniżkach tary- 
fowych dla węgla z jednej strony a z drugiti o 
ustawicznej zwyżce cen jego w kraju — co wszy- 
stko razem nazwał referent prezentem, może nie 
tyle dla samych producentów, ile dla słynnych 
koncernów. skupiającyci w swych rękach cały 
hariel weziem — referent powiada. iż pojąć nie 
może dlaczego: 

ady rząd, jak sam twierdzi. ugina sie nod cię- 
żarem trosk o dobra państwa, gdy na ludność 
chce się nałożyć nowe ciężary, gdy pracownikom 
państwowym „dla dobra ojczyzny“ każe sie cier- 
li mają być 
akie z góry 


niectykamymi. akurat tylko te zyski 
nakreślili sobie spekulanci węgłowi 


jest ciężką rzeczą i nikt ga, 
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Omawiając zaś falalne dla skarbu umowy o do- 
l stawę i nanrawe iabaru w iabrykach prywatnych 
? (zawarte w r. 1920 i 1921) referent podkreśla, że 
mipowiedzialny jest za nie ówczesny rząd, tak jak 
obecny odpowiadać musi zą nickorzystią tran- 
zakcję z wykupnem fabryki „Wagon“, na którci 
tylko b. akcionazjusze zrobili dwbry interes! 

„dedynka” i jej prasu całą tę krytykę mającą ua 
oku wyłącznie dobro kolejnictwa polskiego i in- 
teresy skarbu, nazywii „partyjną napaścią* na 
rząd, „nadnżyciem”" stanowiska referenta, „nierze- 
szawością" itd. 

Q tak! Rozumiemy. że: niektórym panom. zasia- 
dającym dziś w bloku ..wspólnracy (!!) z rządem” 
omawianie tych spraw jest nie na rękc. „Bezpar- 
tyjmością* w ich rozumieniu byłoby, gdyby to 
wszystkn zalajalo się przed Scimein i opinia pu- 
bliczną. Że ci panowie przesiąknięci „cnotami o- 
bywatelskiemi” jeszcze z ery Chijeno-Piasta, zna- 
leżli się dziś w obozie „naprawiaczy", to już jest 
jakąś belesną farsą historii „pomajowej”. Cymizm 
w nadużywaniu frazesu o „bezpartyjności" nie do 
znał nigdy jaskrawszego ośwletlenia, jak w tym 
wypadku. 

Ciekawem było zachowanie się ministra Romoc- 
kiego. który po wygłoszeniu w tonie widocznie 
poirytowanym foracei apolozii tego wszystkie- 
go, co krytykował reierent. opnścił posiedzenie, 
mie chcąc wyslucllać repliki referenta. 

A czy p. minisier zna takie rzeczy jak np to. 
że nowy parowóz świeżo wyszly z fabryki chrza- 
nowskiej i dobrze zapłacony. musi iść zaraz do... 
neprawy? Czy wie. że wazony. dopiero co w 
szłe z glównej naprawy w iabrykach obcych. iść 
muszą zaraz do renioniu dn warsztatów kolejnr 
wych? Czy zna p. minister dobrze warluść wszy* 
stkich materiałów z działu zasobów? 

Może nie, bo gdyby znał. tedy na pewno nie 
byłby się zdobył na ten tupet. jakim popisywał sie 
w Izbie. Ale minister winien cznwać bardzo pil- 
nie nad całą gospodarka. Nie byłoby zancwne a- 
fery Iwowskici. która — kto wie — czy nle po- 
ciągnie za sobą skandalu ...gdzicindziej! 

Czy w imię ..bezpurtyjności” należy u iem mil- 
czeć i pozwalać, by dochody kolej, na które pań- 
stwo przecież liczy. rozdranywanc była przez róż- 
nych spekulantów i aferzystów? 

Wkońcu jeszcze jedna uwaga: Prasa „sanacyj- 
na“ z przemówienia tow. Kuryłowicza. ciilośzażą- 
cego niemiłosiernie stosunek kolci do pracowńi- 
ków, usiłuje robić „kompliment“ dla rządu i prze- 
ciwsławić je krytyce reieruntu. Jest to już zgola 
desperacki i dlatego (rochę błazeński kanał dla 
załancia wrażenia. jakie debata kolerrwa po so- 
bie zostawiła. Obs. 


wiadomości poiltyeme 


WZNOWIENIE KONFERENCJI POLSKU- 
LITEWSKICH 


Premjer Waldemaras oświadczył przedstawvi- 
cielotn prasy, że jeszcze w tym mieslącn zbiorą 
sie ponownie komisje połsko-litewskie w Kownie 
i w Warszawie. Litwa zaproponowała Potsce zwo- 
łać w sierpniu br. plenarne posiedzenie konferen- 
cyjne w Królewcu. Następnie premjer oznajmił, że 
rząd Itewski jeszcze w br. zamierza skasować w 
j kraju stan wojenny oraz wojenną cenzurę. Prócz 
tego przewidziane są doniosłe reformy. 


UMOWA POLSKO-BELGIJSKA 


Dnia 12 bm. w przeddzień przyjazdu ministra 
Zaleskiego podpisana została w Brukseli polsko- 
belgijska umowa konsularma, Aktu podpisania do- 
konali minister spraw zagr. Hymans oraz posel 
Fifpowicz i dyrektor Bagiński ze strony polskiej. 
. Umowa posiada wielkie znaczenie dia sprawy or- 
ganizącji opieki nad kilkunastotysięczną polską 
+ kołonią robotniczą w Belgili. Zawarta umowa przy- 
czyni się do zacieśnienia węzłów przyjażni łączą- 
cych Polske z Belgią. 


Z ruchu socjalistyczneśo 


-e- 
ZGROMADZENIE PPS W BRZESZCZACH 


W Brzeszczach w dniu 10 bm. odbyło się zgra- 
madzenje organizacji mieiscowej PPS. Zagail tow 
Malinowski, następnie udzielił głosu tow. posłowi 
Nosalowi. który w krótkich a zrozumiałych sło- 
wach przedstawił dotycliczasowe działanie Sejuu. 
następnie przedstawił budżet państwa. Po refera- 
cie tew. Nosala w dyskusji zabierali głos Inn) ta- 
warzysze. Poczem zgromadzenie zakończono z 
okrzykiem na cześć polskich posłów socjalistycz- 
nych. 
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NAPRZÓD” — Nr. 135 Pi 


O prezydenturę Stanów Zjednoczonych 


Dna 12 bm. zcbral się w Kansas City konweni į 


narodowy partii republikańskiej dla nomminowania 
kandydata na prezydenta Stanów Zjednoczonych 
na okres 4-letni. Jak wiadomo, ohecny prezydent 
Coolidge stanowczo odmówi ponownego kandy- 
dowania, wobec czego walka rozegra Się między 
innymi kandydatami, z których największe szanse 
mają Hoover, Lowden i Dawes. 

Caly świat śledzi tę walkę wyborczą. ponie- 
waż Stany Zjednoczone są nictyiko najpotężniej- 
szem i majbogatszem państwem świata, ale i dlate- 
go. ponieważ wpływ ich na połltykę śwlatowa i 
europejską jest olbrzymi. Jako „bankier świata” 
trzyma Ameryka w zawisłości od siebie wszyst- 
kie narody; jako państwo imperiałistyczne nie 
usuwa się od czymnega udziału w załatwianiu 
wielkich konfliktów, jak tego dowiódł udział w 
wojnie światowej. A prezydent Stanów nie jest 
takim prezydentem, jak np. we Francji czy w 
Polsce. Ma on olbrzymią, wprost monarchiczią 
władzę, sam mianuje i usuwa nrnistrów. którzy 
są tylko wobec niego a nic wobec reprezentacji 
narodowej odpowiedzialni. 

Konwent partiji republikańskiej jest decydujący 
dla wyboru prezydenta. gdyż szanse drugiej par- 
tf: demokratycznej są niewielkie. W ostatnich 30 
latach demokraci zdolali wybrać tylko dwóch pre- 
zydentów (Cleveland i Wilson), podczas gdy re- 
publikanie ciagle byli u steru. Szanse ich są też 
dlatego więssze. ponieważ — słusznie czy me- 
słusznie — republikanom przypisuje się zasluge, 
że kraj żyje w nichywałym dobrobycie, że — 
przynajmniej na zewnątrz — stosunki gospodarcze 
nigdy nie byly tak pomyśłne, jak za ich rządów. 

Wymienieni powsżej trzej handydaci republi- 
kańscy nie mają jednakowych szans. Na pierw- 
szem miejscu stoi Hoover, obecnie minister han- 
dlu w zabinecie Coofidzea. znany w całym świe- 
cie organizator wyżywienia Europy w pierwszych 
miesiącach po zakończeniu wojny. Hoover ma jed- 
nak silnych przeciwników w farmerach i zawada- 
wych politykach. Pierwsi zarzucają mu, że forytu- 
je przemysł kosztem rolnictwa: drudzy znów za- 
rzucają mu, Że jest jednostronnie „nastawiony“ na 
gospodarczą strone zagadnień państw.. nie znając 
się zupelnie na wielkiej potityce. Szanse Hoovera 
poprawiły się iednak znacznie wskutek jawnego 
oświadczenia się Coolidzea za nim. Obliczają, że 
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rozporządza on na konwemcie pewnemi 500 glo- 
Sami, tak że do większości brak mu tyłka oko- 
lo 50. 

Drugi kandydat republikański Lowden jest zloś- 
uy w Ameryce z tei racji, że jako były zliberna- 
tor stamu Hlinois wakzył z bandytyzmem w Chi- 
cago w sposób znamionujący niezwykłą energię. 
Pozaiem jest nicznany i bez większego koia przy- 
iaciół. Trzeci kandydat zeneral-bankier Dawes 
słał się głośny jako twórca planu Dawesa, który 
uregulował niemieckie spłaty regaracyjne. Dawes 
jest obecnie wiceprezydentem republiki i jako taki 
przewodniczącym Senatu. Miedzy tymi trzema 
kandydatami rozegra się na konwencie wałka, 
chyba że — jak już nieraz się zdarzało -- w ostat- 
niej chwil! pojawi się nowa kandydatura, na którą 
powaśnione strony się zgodzą. Ostatecznie o wy- 
borze zadecyduwą wybory w październiku br. ti. 
wtedy zosiają wybrani głosuiący na prezydenta, 
a wybrany w marcu 1929 obejmuje władzę. 

Ze strony demokratów najpoważniejszym i je- 
dynym prawie dotychczas kandydatem jest po- 
pułarny gubernator stanu Nowego Jorku Ai Smith. 
Poza tem, że — jak powiedziełśmy — szanse de- 
mokratów są niezbyt wielkie, to specjalnie kan- 
dydatura Smitha jest zwalczana zacięcie i z oso- 
bistych powodów: Smith jest katolikiem | prze. 
dwnikiem prokibici. Byłby to pierwszy wypadek. 
żeby katolik został wybrany prezydentem i już 
pisma głoszą, że to jest niemożliwe, gdyż prezy- 
dent-katolik rządziłby wedle wskazówek Waty- 
kanu 

Wybory te maja ogromne znaczenie i dlatego 
cały świat Śledzi je z wielką uwaga. Walka dwóch 
partyj jest zresztą przeżytkiem historycznym, 
gdyż różnie mledzy republikanami 2 demokratami 
prawie ni-.na. Obie natomiast partie inają jedną 
współną właściwość: obie są zaciętymi wrogami 
klasy robotniczej i obie walczą z nią Środkami. 
jakich w Europie już od 25 lat nic stosnie się. 


Kanzas City, 13 czerwca (PAT). Przewodniczą- 
cy komitetu narodowego partji repubiikańskiej 
ośwladczył. że głosować hędziec za kandydaturą 
Hoovera na prezydenta Stanów Zjednoczonych. 
Hoover ma, jak twierdzi prasa, największe szanse 
na fen urząd. 


Przegląd prasy 


Jeszcze maskarada endecka. „Czas“ o starych 

wędkach. — „Wysoki numerek”. -- Spór „świec- 

ko"-klerykalny. — „Epoka“ o mordowniach fa- 

brycznych. a klerykalna walka przeciwka walce 
klas. 

Cala prasa nieendecka pokpiwa sobie z nowej 
zmiany szykdu endeckiego. 

Zabawnem było, gdy ani endecja, ani żadna z 
jej grup sojuszwiczych me chciała za nic w świe- 
cie pozostać przy ostatnich wyboracii przy ósem- 
ce... Przed ósemką uciekała cała ta kompania w 
pomłochu, jak przed czemś zapowietrzonem. Z ta- 
kiem samem. jakby obrzydzeniem. a w gruncie 
rzeczy z iaką samą chęcią „odnowy“ (mo... sta- 
rych grzechach wobec wyborców) odnosi się en- 
decja do swoich nazw. Zmicnia je. jak wąż skórę, 
że nie powiemy. jak osobnik. wielokrotnie noto- 
wany w policji, swoje nazwisko, ażeby utrudnić 
rozpoznanie, iż jest recydywista. Niekiedy posil- 
kuje się równocześnie dwiema nazwami: komu je- 
dna wyda się nieapctyczną — może znęci go dru- 
ga? Coś podobnego. chociaż w dobrej intencji. 
dzieje się w medycynie. Są pacjenci. uprzedzeni 
np. do kalomelu. lękający się tego środka. Wie 
o teni praktyka lekarska i dla tego leku posiada 
nazwy oboczne. 

Tak emdecia dotąd miala da dyspozycji obok 
nazwy „Związek ludowo-narodowy" ów preten- 
słonałny tytul „Obóz Wielkiej Polski“ — w skró- 
coniu „Obwiepol“. Dzisiaj zamiast „Związku“ ma 
figurować na szyśdzie napis „Stronnictwo Narado- 
we" j ma ono stać się „skupieniem ideowem i oT- 
£anizacyinem wszystkich zwolenników listy Nr. 
24", 


„Czas“ kiwa glowa nad tą zmiana firmy. mtu- 
€ząc pod adresem viides are wędki” już ni 
zdatne. „zbiór dawnych sieci wietrzcje”... Na no- 
wy polów idzie się z numerkiem 24. 

A propos tego numerku: jedną zwołenniczkę mo- 
Że endecja nań na trwałe pozyskać. 

Wśród stużhy żeńskiej jest w Polsce dotąd nmó- 
stwo jednnstek niezorgamzowanych. które dosta- 
ja stę w obroly księże. bądź też swoich praco- 


dawców. W pewne] kamienicy w Warszawie. jak 
ram opowiadana, agitacja za „jedynka“ jednej z 
lokatorek spotkała się z takim rozbrajającym komtr 


| argumentem ze strony slużącej, że jest ona zwo- 


lenniczką numeru 
wysokie numerki". 

Ale czyż dla lednej wyborczyni, a trudno wyo- 
brazić sobie. ażeby było dużo tak niedojrzałych. 
warto aż ernieminć nazwę? 


Zabawny jest również spór pomiędzy „Głosem 
Narodu” a endeckim posłem Świeckim © to, kto 
lepiej sluży kaiolicyzmowi? Pan posel Świecki 
ma — choć temu nie winicu — nazwisko właśnie 
tak nieklerykalne, że gdyby jaśniał mu wzór stron- 
nictwa. powinienby zmienić je np. na Kardynal- 
ski. a wtedy może otgan ks. Piwowarczyka dałby 
się łatwiej udobruchać.. Ale żart na bok, gdyż 
chcemy przejść mebaweni do kwestji poważnie|- 
szej. Otóż chadecy i endecy posprzeczali się o to. 
kio lepiej w duchu chrześcijafiskim propaguje „so- 
lidaryzm spoleczny”. kto hi ane przeciwstawia 
się socialistycznej „wake klas“? 

Przypadkowo, iakby ilistrację do tego „chrze- 
ścijańskiego" sporu. znaklujemy w „Epace* felje- 
tou „Widza” pod tytulem „Przestepcy”, w któ- 
tyan autor omawia jedno ze sprawozdań minister- 
stwa pracy i opieki społecznej pod tytulem ..lus- 
pekcja pracy w roku 1925*. Otóż. jak podkreśla. 
po przestudjowaniu takiego sprawozdania. widzi 
się. że aż nadto często w sposób wcale nie ko- 
sztowny można było z góry usunąć niehizjenicz- 
ne jub zgoła zabójcze dia zdrowia warunki pracy 
fabrycznej. A jednak?... Co dzicie się po fabrykach? 
Widz pisze: 

„W wlelu. wielu mypadkach wymaga to smie- 
saje malych wydatków. Ale | te wydatki za- 
Stały nazwane „ciężarem spolecznym* przez wy- 
zyskiwaczy o sumieniach kamiennyci, którzy w 
swoich kalkulacjach nigdy dobrowolnie nie chcieli 
mziąć pod uwazę tej pozycji ludzkiej: zdrowia ro- 
botnika. 

Oto lispekior pracy stwierdza liczne oparzenia 
rąk i nóg roztapionem żelazem w odlewniach, więc 
ząda wydawania giseram specjalnego obuwia i 
rękawic. „Ciężar społeczny”! Niech soble robot- 
nicy parzą ręce i nogl. Amatorów nie zabraknie, 
jest przecież „armia rezerwowa” bezrobotnych 


24. gdyż.. „zawsze stawia na 
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W przemyśle papierniczym, w tekrurowniach i 
papierniach, robotnicy jeszcze dn niedawna pra- 
cowali, stając cały dzleń w wodzie. Zmuszono pa- 
nów wlašcieieh da zastosowania udpowlednich n- 
rządzeń, odprowadzających wadę !ub ułożenia na 
podłodze drewnianych krat. 

Zbrodnie w przemyśle włókienniczym i che- 
micznym były straszliwe. (grnmua' większość 
robotników już w drugim roku pracy zapadała 
na gruźlicę. Inspektor pracy „zaleca” teraz czę- 
ste przewietrzanie sal fabrycznych, usuwanie od- 
padków i kurzu. 

W rafineriach nally, tam, gdzie kotly destyla- 
cyjne opake się odpadkami, pozosłałemi po rafi- 
nacji ropy, zażądał inspektor pracy odpowlednie- 
go odkwaszanła lub neutralizowania spalin, żeby 
palacze nie oddychall zabójczem powietrzem, — 
przesyconem gazem słarkowym. 

Zjawil ste inspektor pracy również w szlifier- 
niach i nakazał stosowanie pochlaniaczy pyłu, bez 
których robotnicy w krótkim czasle zapadają ma 
ciężką chorobę płuc. Wydana setki i tysiące zle- 
ceń w sprawie usirwania wydzielających się ga- 
zów, pary, pyłu, opilków. 

Walka o te ulepszenia odbywa się z trudem 
i mozałem. Walka, naprzykład, o umywalnie i 
ręcznik w fahryce mówi nam już dość wyraźnie 
o charakterzee ludzi, którzy się takim żadanlom 
opierają. 

Inspektor pracy pilnuje również przestrzegania 
Szeregu innych ustaw, nie pozwala na pracę noc- 
na koblet i dzleci, zarządza rewizje, a zdarza mu 
śię często, że go w największych fabrykach oszu- 
kuja | na cirwlię Inspekcji ukrywają dzieci | ka- 
hiety". 

Prawda. co za obrazy chrześciiańskiej milości 
bliźniego? Jaki pogański zgrzyt wnosi walka kla- 
sowa w uświęcone miłością fabrykanta do roboi= 
ników mury fabryczne? 

Pan Widz jest publicystą. pracującym w prasie 
burżuazymej, a jednak widzi on, jakie piekło czę- 
stokroć przechodzi roboinik za życia, aby chleb 
zdobyć dła siebie | rodziny. A jaką taką poprawę 
może tylko osiągnąć walka, bo 1 ta kontrola nad 
warunkami pracy, o której ów publicysta wspo- 
mina, nie spłynęła na raboinika, jako wynik księ- 
żej katechizacji, tylko jego walki — wałki zba- 
rowej przeciwka wyzyskowi. 

Walki o lepsze jitro, kiedy świat przestanie być 
katorgą wyzysku. 


Wystawa kultury współczesnej 
w Gzechosłowacji 
Berno, 9 czerwca. 

Wysława otwarta 26 maja ż czasem trwania do 
30 września br. w drugiem co do wielkości mieście 
Czechosłowacji, Bernie, siedzibie 6 wyższych u- 
czedni. najwyższcgo sądu republiki, mieście licz- 
nych fabryk, głównie wlókienniczych i fabryk ma- 
szyn. leżącem w sercu Moraw a geograficznym 
środku Czechosłowacji. jest największą t. r w 
Ewmopie wystawą, a lo wystawą współczesnej 
kultury w Czechosławacji. Jest to wystawa jubi- 
ieaszowa, bo lego roku upływa pierwsze dzicsię- 
cialecie od uzyskania niepodległości. Wystawa, 
kłóra znajduje się w naHadniejszem miejscu Ber- 
na, w t. zw. Dolinie Pisareckiej, miesci się w ca- 
lym szeregu pawilonów, z których największy 
glówny pałac wystawowy jest wybudowany na 
powierzchni 16 tys. m', jest więc największym 
pałacem wysiawowym w Europie. 

Wystawa. która jest wzorowo urządzona, obej- 
muje wszystkie dziedziny ludzkiego Życia, a jest 
podzielona według tego na cały szereg grup, jaka 
to: człowiek i przyroda żywa, czlowiek i przy- 
roda nieżywa, korzystanie z przyrody, prawo i 
państwo, sztuka, teatr, człowiek dimiwialny (z re- 
konstrukoją olbrzymiego mamuta), gospodarstwo 
elektryfikowane, wzorowe mieszkania itd. W ra- 
mach wystawy odbywają się setki zjazdów 1 uro- 
czystości międzynarodowych, państwowych, poli- 
tycznych i towarzyskich, tak, że miasto tonie co- 
dziennie w powodzi przybywających na wysta- 
wę. Także z zagranicy (z Austrii, Niemiec, Francji, 
Ameryki) przybywają liczne wycieczki. (Z Poski 
zgłoszono dotychczas cztery wycieczki nauczy- 
cieli, oprócz mniejszych grup). 

W sobotę 9 bm. odwiedził wysławę jej protek- 
tor prezydent Massaryk. który przy tej sposobno- 
ści wziąl udział w uroczystości położenia kamie- 
nia węgielnego pod nowy gmach uniwersytetu im. 
Massaryka. Miasto i wystawa wyglądają jak ogród 
różnobarwnych kwiatów, publiczność wita z en- 
tuzjazmem swego wielkiego rodaka i pierwszego 
obywatela i założyciela czechosłowackiej republi- 
ki. Prezydent Massaryk, który chętnie zajeżdża 
na Morawy, zamieszka obecnie przez 3 tygodnie 
w bylej siedzibie Habsburzów na zamku w Ży- 
dłochowicach pod Bernem, skąd jeszcze kilka ra- 
zy zwiedzi wysławę, która na nim zrobiła sAne 
wrażenie. M. Kolaja, 


prześląd SPOŁECZNY 


DELEGACJA PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH 
U P. WOJEWODY DAROWSKIEGO 


W środę 13 bm. przedpołudniem udała się do 
wojewody krakowskiego p. Darewskiego delega- 
cia związku zawodowego pracowników imysło- 
wych w sprawie przestrzegania nsiawawego cza- 
su pracy w handlu i biurach. w sprawie doraźnei 
pomocy dla hezrohatnych pracowników nmysła- 
wych, oraz w sprawie należytego zorganizowania 
pośrednictwa pracy. W szczególności delegacja 
domagała się uchylenia ograniczeń w pomocy do- 
raźnej i obięcia nią wszystkich bezrobotnych pra- 
cawników umysłowych bez żadnych ograniczeń 
t. zn. bez względu na ich stan rodzinny i ilość 
wybrenych zasiłków, oraz wyplaty zasiłków za 
kwiecień 1 maj br. 

W delegacji wzięli udział imieniem prezydium 
związku zawodowego pracowników umysłowycli 
H. Purman | St. Wolakiewicz, delegaci hezrobot- 
nych Bryk i Dobranowski. oraz imieniem kra- 
kowskiej Rady Związków Zawodowych red. W. 
Wohnout. : : 

Pan wojawoda przyrzekł przychylne zalatwic- 
nie postulatów delczacii. 


Z życia robotniczego 


PAŃSTWOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁOWE 
W DEBICY NIE ZNAJĄ USTAWY O URLOPACH 


Że przedsiębiorców prywalnych trzeba zmu- 
szać do przestrzegania ustawy o urlopach robot- 
niczych, do tego już się przyzwyczałiśmy. Gorzej 
jest, że państwo jako pracodawca również łamie 
ustawę, I tak Państwowe Zakłady Gospodarcze 
w Debicy odmawiają swym pracownikom urło- 
pów, przyczeni twierdzą, że robotnicy dnlówkowi 
nie mają prawa do urlopu, dalej że przerwy pod- 
czas pracy odbierają prawo do urlopu, a wreszcie 
admowę motywnią tem. że naństwo zakłady te 
nrzejęło pod swój zarząd dopiero I5 kwietnia br. 

Wszystkle te ttóńmaczenia są sprzeczne z usta- 
wą. Ustawa wcale nie odbiera robotnikom dniów- 
kowym prawa do urlopu (artykuł 1 i Z ustawy). 
przerwy w pracy odbierają prawo do urlopu tylko 
wtedy, jeżeli trwalą powyżej 3 miesięcy (artykuł 
7 ustawy), zmiana właścicida przedsiębiorstwa 
Jest tu również bez znaczema (artyku! 2 ustawy 
i § 4 rozporządzenia ministra pracy z dnia 1I 
czerwca 1923). 

Urzędom inspekcji pracy możemy przedłożyć 
oryginalne pismo komisji zaspodarczej ..Państwo- 
wych Zakładów Przemysłowych" w Krakowie 
które wykazuje tę zdumiewającą nieznajomość u- 
stawy. Inspekcja pracy powinna tu wkroczyć! 


SKŁADKI 


NA FUNDUSZ PRASOWY „NAPRZODU". — 
Kurs pracowników Kas chorych 11 zł. 

NA TOWARZYSTWO PRZYJACIÓŁ DZIECI 
złożyli słucliacze VI kursu dla pracowników Kas 
chorych w Okręzowym Zw, Kas chorycii w Kra- 
kowie 105 zł. 


2 sali koncertowej 


CHÓR FIŃSKI W KRAKOWIE 

W dniu 11 bm. wystąpił w sali Starego Teatru 
mieszany chór fiński, zloźony z 44 osób, z kon- 
certem pieśni fińskiej (Suomen laniu). Chór zaraz 
po pierwszy numerze zachwycił publiczność. na 
tego rodzaju wysiępy wcale przygotowaną i do- 
świadczoną. Faktyczmie takicgo śpiewu chóral- 
nego Kraków jeszcze nie słyszał. Stwierdzamy ta 
nie z kuirnazji wobec obcych, ale’ ze szczerego 
przekonania. Mieliśmy w rozmowie, prowadzoneń 
w pomocniczym języku „Esperante” z przedsta- 
wicielami chóru sposobność zasięznąć bliższych 
informacyj o skladzie chóru. Należy doń około 100 
osób, jednakże mie wszyscy byli w słanie w wy- 
cieczce wziąć udział, nie jest fo bowiem chór za- 
wodowy. lecz złożany z profesorów, lekarzy, u- 
rzędników. inżynierów i inmych zawodowców. 
którzy podjęli się rozpowszechniania pieśni fft- 
skiej w Świecie. Byli już w Takiinic, Rydze i War- 
szawie, obecnie jadą da Berna i Pragi, w powrot- 
naj zaś drodze wystąpią w Berlinie. 

Należy wspomnieć, że specjalnie udatnie wy- 
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» polskim ięzyku 
Melodie iińskie są 
e z czasów ro- 
ybił na nich swe 


padł śpiew hyuwu pelskiczo 
wykonany „Jeszcze Polska 
naogół smętne. Pochodzą w 
syiskich, brak niepodległości 
piętno. 


KRONIKA 


Kraków, 14 czerwca. 


Wycieczka TUR 
do zakładów tramwajowych 


W sobotę dnia 16 bm. © godz. 6 wieczorem 
udbędzie się wycieczka TUR do zakładów tram- 
wałowych przy ui. Wawrzyńca. Uczestnicy wy- 
cieczki zwiedzą warsztaty, remlzę | urządzenia 
tramwajowe pod kierunkiem inżynierów Miejsk. 
iramwajów, oraz wysłuchają uiczytu wygloszo- 
nego przez fachową silę. 

Zmłórka punktuałnie o godz. 6 wieczór przed 
reniizą iramwajową. Na tele oświatowe TUR. 
złożą uczestnicy wycieczki pa 20 gr. 

--000- 

TRZYNASTA ROCZNICA BITWY POD RO- 
KITNĄ. Wczoraj miagło (1.3 lat. jak szwadron ula- 
nów pod wodzą rolmisirza Dunin-Wasowicza z 
potężną brawurą wykoliu szarżę pod Rokitną na 
okopy nwskiowskie. Z powodu tej rocznicy od- 
była się wczoraj o godz. 10 rano w kościele gar- 
uizonowym msza żałobna za poległych boliate- 
rów. W uabożeńsiwie wzięli udział wicewojewo- 
da Duch, wicepr. dr. Schneider, gen. Smarawiń- 
ski, oraz delegacje pułków krakowskie. Z ramic- 
mia Z p. szwoleżerów rokitniańskich przybyli: ma- 
ior Kunachowicz, maj. Rolecki, mai. Kozłowski, 
rotm. Reklewski, kpt. Grulmewicz i por. Góra, z 
rezerwy por. Janowski, por. Larisch-Niedzielski. 
ułan Seidel i wachmistrz Bugicl. Po mszy dele- 
gacja 2 p. szwol, rokitniańskich udała się na cmen- 
tarz rakowicki, gdzie złożono wieniec z napisem: 
„Bohaterom Rokitniańskim — 2 p. szwol. rokit- 
niańskicii”. 

POLSKA AKADEMJA UMIEJĘTNOŚCI podaje 
do wiadonieści, iż z fundacji śp. Władysława Jó- 
zeia Fedorowkcza przyzsasie będą nagrody za pra- 
ce konkursowe. napisane na nastęnuiące tematy: 
1) Zbadanie ł opis pod względem fiłosocjogicz- 
nym i agrochemicznym lak | hal (pastwisk) habio- 
górskiego pasma. 2) Analiza genetyczna jednej z 
rodzimych raz zwierząt domowych. 3) Zbadanie 
biometryczne ras jednego z polskich gatunków 
drzew leśnych. Nagroda za majlepszą pracę na 
każdy temat wynosić będzie około 3.000 zł. Prace 
upatrzone nazwiskiem autora lub też zodłem a z 
nazwiskiem autora w zamkniętej kopercie należy 
nadsyłać do kancelarii Polskiei Akademii Umiejet- 
ności najpóźniej do | maja 1930 r. 

SKRADZIONY ZBIÓR „NUMIZMATÓW'. An- 
na Szyniczyk, zam. przy ul. Zamkowej L. 10 zgło- 
siła w policji, że skradziona jej z zamkniętego 
mieszkania przez otwarcie drzwi wytrychem lub 
dobranym kluczem z kasetki stojącej w szafie 
kwotę około 500 zł., okołb 8 kor. srebrnych austr., 
kilka 2 kor. srebrnych austr., jedną lub dwie mo- 
nety a 25 cł amer. kilka monet srebrnych 'rosyj- 
skich. włoskich i jedną niklową turecką oraz 
srebrny zegarek bez marki i 1 łańcuszek. Łączna 
szkoda okoła 800 zl. Dochodzenia prowadzi wydz. 
Śled. 

WŁAMANIE W ŚRÓDMIEŚCIU. Włamano się 
do składu futer Grunberga przy ul. Grodzkiej L. 
23 I skradziono na jego szkodę 180 zl., skórek per- 
skich 15 sztuk, 14 sztuk wyder amer. 9 wyder 
iasno-bronz., i 9 wyder selskinowych — łącznej 
wartości około 4000 dol. Organa Śledcze stwier- 
dzily. że sprawcy dostali się do składu futer 
Grunberga przy pomocy dobranczo klucza lub wy- 
trycha. Dochodzenia w toku. 

ZŁODZIEJ ZAOPATRZYŁ SIĘ W UBRANIE 
I PŁASZCZ. Stefan Stawarczyk, zam. przy wicy 
Garbarsklej L. 7 zgłosił w policji, że skradziona 
mu z niezamknietego mieszkania ubranie gravato- 
wc i płaszcz czarny wartości 320 zi. 

TRÓJKA HULTAJSKA. Organa wydz. śled. a- 
resztowały Abrahama Rozembluma, lat 20. Moj- 
Żesza Silberfreuda false Grunbauma, lat 18, i Firei- 
ma Regenta f. Rentera. lat ZI. pod zarzutem kra- 
dzieży z włamaniem do kiosków Rudolia Schcind- 
limgera przy ul. Dictlawskiei, Majera Mangla przy 
ul. Grzegórzeckiej obok mostu kolejowego i do 
kiosku Leiba Landana przy pl. Wolnica a doko- 
nanych w miesiącu maiu br. Sprawcy pa wybi- 
ciu otworów w Ścianie skradli większą iłość na- 
pierosów i tytoniu różnego gatunku. Arcsztowa- 
nych na podstawie zebrazych dowodów jako 
sprawców opisanych wiamiań odstawiono do wie- 
żień sądowych. 
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NOWA WIELKA WYSTAWA W PAŁACU SZTUKI 
zostanie otwarta w sobotę o zadzinie It przedpolu- 
dniem. W wystawie biorą udział naiwybitnicjst arty- 
ści krakowscy. 


„WYPRAWA DO BIEGUNA PÓŁNOCNEGO". W zwią 
zku z nieszczęśliwą wyprawą generala Nobile wygłosi 
w klubie społecznym (Rynek główny 32, IJ piętro) prof. 
Dr. Jerzy Smoleński odczyt na iemat wyżej podany 
dziś we czwartek o zadziale 5 wieczorem. Wstęp dla 
człanków i wprowadzonych gaści. 


SZKOŁA PRACY SPOŁECZNEJ IM. BARANIECKIE- 
GQ W KRAKOWIE rozpoczyna wykłady dnia 15 wrze- 
śnia. Szkola zostala rozszerzona i obejmować będzie 
w roku bieżącym (rzy następulące działy (każdy z kim- 
sem rocznym). 1. Dział orzanizacyjno-społeczny ma za 
zadanie przygołowanie działaczy społecznych, prele- 
gentów, sekretarzy | sekrelarek organizacji społecz- 
nych | t. p. 2. Dział gospodarczo-handłowy daje przygo- 
towanie fachowe i stawia sobie za cel przygotowanie 
pracowników uzdolnionych zarówno do pracy hando- 
wej w przedsiębiorstwach prywatnych jak | koapera- 
t+wach, kółkach rolniczych i t. m. 3. Dział bibliotekar- 
sko-oświatowy ma za zadanie speciallzację w zakresie 
pracy oświatowej, prowadzenie czyteli | bibliotek lu- 
dowych. popularyzacji władzy | t, p. Szkołe jest koeda- 
kacyjna. Wymagane jest dla wstępuniących przygatowa- 
mie w zakresic 6 klas szkoły średnlej Osohy, które nie 
moga się wykazać przygotowaniem m tym zakresie mo- 
mą być przyjmowane na słuchaczy wolnych. W raze 
pomyślnego zdania ezzaininów półrocznych uzyskują 
prawa sluchaczy zmyczajnych. W szkole wvkladają do- 
cenci i profesorowie Uniwersytetu, lub wybitny fa- 
chowuy. Oplata wynosi 12U zł. za jeden semeśir, wpi- 
sowe 15 zł. Innych opiat szkoła nle pobiera. Szkoia pra- 
cy spolecznej jest subwencionowanu przez ministerstwo 
mświaty. Za dziec] urzędników państwowych skarb pań- 
stwa pokrywa opłatę w całości. Kończący szkole otrzy- 
mują dyploms. Zapytania w sprawie <zczegółuwych 
programów itp. należy klerować pod adresem sekre- 
tarjatu szkoly, Kraków, Karmelicka 32. Wpisy przy} 
muje sckretariat szkoły do 15 lipca i nd I da 15 wrze- 
śnia. 

GRZEGÓRZECKI KS | KOMITET RODZICIELSKI 
SZKOŁY NA GRZEGÓRZKACH otrzymały od woje- 
wództwa subwencie na urządzenie półkolonii wakacyj- 
nych w grzezórzeckim parku sportowym. W sprawie 
iej kolonji i wyboru komitetu matek, któreby sie zajcły 
dożywianiem dzieci, odbędzie się 17 czerwca o godzi- 
nle 9 rano wlec rodzicielski dzielnicy Qrzezórzek w 
szkole miejskiej przy ul. Żółkiewskiezo. 


WZOROWA KOEDUKACYJNA 4-KLASOWA SZRO- 
ŁA POWSZECHNA |-EGO KOŁA TSL W KRAKOWIE 
(ul. Wolska 19) przyjmuje uczniów na rok szkoluy 
1928129. Ze względów pedagoziczno - wychowawczych 
ozraniczona liczba uczniów poszczezólnych klas. Przyj- 
muje się tylko dzieci zdrowe | normalule ruzwinięde. 
W godzinach nadobowiązkowych nauka języka fran- 
cusklega, niemieckiego oraz muzyki. Przy szkole Istnie- 
je od szeregu lat ogródek dziecięcy. prowadzony we- 
dlug majnowszycii metod. 


KURS KROJU KRAWIECIWA MESKIEGU urządzo- 
ny staraniem Muzeum nrzemysłowego rozpoczyna słę 
15 bm, Ł |. w matek o godzinie S rann w hudvnku 
Muzeum przemzslow czo (ul. Śuuleńska 9, It piętro). 
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TEATRY | KONCERTY 


Z TEATRU MIEJSKIEGO 1M. J. SŁOWACKIEGO -- 
ULICA RAJSKA 12. „Bronx-Eapress* Ossypa Dymo- 
wa grany będzie w trze przy ul iskiej dziś we 
czwartek i jutro w piąlek. Próby łowieku, który 
zabił"... pod klerunkiem p. Niewiarowicza dobierają koń- 
ca. Szerokie koła czytelników złośnej powieści Claude 
Farerea znajda w jej transkrypcji scenicznej ten sam 
barwny obraz śradow!ska tureckiego, te same mocno 
postawione charaktery z szlachołną parą kochanków 
lady Falkland i markizem de Sevizac na czeje, wresz- 
cle podobny pimkł wyjścia i ogólny zarys akcji. Ale sce- 
narrisz, to znaczy uklad Syluacyj, zwłaszcza w akcje 
czwartym, iest oryzinalnem dzielem Pierre l rondaica. 
klóry elementy dramatyczne powleści wyodrębnii, dał 
im częsta nową motywację i skomponował z kunsztem 
śwletnego praktyka leatru. W ten sposób powstał utwór 
który me ustępuje powieści Farerca barwnością tła I 
psychołogicznym sludjom postaci, a przewyższa ją l0- 
gika. komplikacja intrygi. napięciem dramatycznem i sto- 
pużowaniem słeklu, któ ilezawadnie panuje nad wi- 
downią. Utwór Farcrea-lrondaieca w przedostatnim se- 
zonie przed wojną ndmiósł «ybimy i trwaly sukces w 
Theatre Antome pod dyrekcią (jemisra i w jego wy- 
konaniu. Przekładn polskiego dokonał p. Zdzisław Kle- 
szczyński 


—000— 
SPORT 


TURYŚCI (Łódź! - Cracovia. W niedziele 17 bm 
przybywa do Krakowa drużyna „[urystów” z Łodzi. 
celem rozegrania zawodów o mistrzostwo Polski z Cra- 
covlą. Drużyna łódrka w swej obecne] formie przedata- 
wia się dla każdci drużyny ligowej ieka przeciwnik 
bardza poważny, czezo dowodem są jej ostatiie zwy- 
ciestwa nad lwowska Pogonia 5:4, Lezja warszawska 
i inne. Poczatek zawodów punktualnie o gadzinie 
popołudniu. Bilety wcześwicj do nabycia w lirmach: 
ier — Rynek główny, C—D: „Por!“ — plac Ma- 
macki 1 i Herzog — nl, Grodzka 42, 

KS DABIE — RKS LEGJA. Zawody w piłką nożną o 
misirzcstwo klasy B odbedą sie w niedzielę 17 hm, a 
godzinie 11 przedpoludniem na boisku Legji Poprzedzą 
zawody drużyn młodszych. 


O powiększenie kredytów 


Pod przewodnictwem wiceprezydenta Ostrow- 
skiego | przy współudziale przedstawiciela woje- 
wództwa inż. Henryka Dudeka, dyrektora okrę- 
Zowej dyrekcji robót pabhcznych, oraz przedsta- 
wiciela banku gospodarstwa krajowego p. Piotra 
Rokosza. dyrektora krakowskiego oddziału tega 
banku, odbylo się dnia 6 bm. posiedzenie pelnego 
komitetu rozbudowy m. Krakowa. Po przyjęcie 
wniosków subkomitabn rozbudowy w sprawic 
przyznania kilku kompetentom pożyczek budo- 
wiamych i stwierdzeniu, że kontyngent kredytów 
ulgowych na r. 1928 został wyczerpany, rozważał 
komiiet sprawę rozszerzenia podstaw kredytów 
budowianych dla Krakowa przez pozyskanie na 
te cele także iunduszów Kasy oszczędności mia- 
sta Krakowa, W rezukacie uchwalono zaciągnąć 
w teżże Kasie za zgodą przez jej władzę nadzor- 
<zą jnż wyrażoni pożyczke w kwocie 500.000 zł. 
na budowę 2 dalszych domów gminnych o małych 
mieszkaniach. Po wsziednaniu potrzebnego dia 
zrealizowania tej pożyczki zatwierdzenia ze stro- 
ny ministerstwa skarbu, zarząd miasta przystąpi 
natychmiast do budowy tych domów, 


NAPRZÓD" 


budowlanych dia Krakowa 


Komket rozpatrzył następnie sprawe unormo- 
waha wysokości czysszów z mieszkań w domach 
wybudowanych przy pomocy pożyczek budowia- 
nych. Uchwaloto spowodować zwołanie. przez 
województwo konferencji z udziałem przedstawi- 
ciel wajewództwa, komitetn rozbudowy i czyn- 
ników zainteresowanych celem ustalenia pewnej 
Skali czynszów w takich domach. 

Wkońcu rozważano sprawę ułatwienia gminie 
wykonywanie trudnego dziś, a płynącego z lista- 
wy kwaterunkowej obowiązku doslarczania mie- 
Szkań w mleście dla oficerów | podoflceorów. — 
Uchwalona uwarunkować udzielanie pożyczek hu- 
dawianych zobowiązaniem właścicieła budulącego 
nowy dom przy pomocy pożyczki budowiane] da 
odstąpienia gminie za odpowiednim czynszem na 
okres nie dłuższy niż 3 lata jednego lub wlęcej 
mieszkania. wzziędnie ubikacji na cele kwaternn- 
ku Olicerów i podollcerów zależnie od wysokości 
| przyznanej pożyczki, w każdym jednak razie w 
tym stosunku, aby koszt budowy odstąpiońego lo- 
kalu czy lokali mieszkalnych mie przekraczał 1,4 
części przyzianej pożyczki. 


Samobójstwo dziewczyny w nurtach Wisły 


We mtorek wieczorem na moście Debniskin 
zauważono jakąś dzicwczynę, wieke zdererwo- 
wana. W pewnym momencie dziewczyna rzuciła 
się w nuriy Wisły. Pospieszono jej natychmiast 
z pomoca. Prąd Wisly porwał umieszczęśiwą i 
umósl läh szybko, iż wszełka pomoc okazała się 
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Z Doiskt 


B. POSEŁ TOW. WOLICKI, który przed kitku 
lygodniamni został w Krakowie aresztowany i 
przewieziony do więzienia w Pińsku, zostal po 
złożeniu kaucji zwolniony z więzienia i jest w 
drodze do Krakowa. 

ARESZTOWANIE DOSTAWCY KOLEJOWE. 
QOU. Delegat komisji nadzwyczajnej do walki z 
nadużyciami sędzia dr. Lindert. prowadzący śledz- 
two przeciwko nacz. wydziału zasobów IFawio- 
wiczowi i innym urzędnikom lwowskici dyrekcń 
kolci państw. o przyjmowanie iapówch od dosiaw - 
ców kalejowych, aresztował w tych dniach do- 
stawcę, niejakiego Henryka Lastregera. osobistość 
znaną na gruncie lwowskim. Lastregerowi zarzu- 
cu się naklatiacńe podaronkami urzędników kole- 
jawwch do nadużycia władzy kolejowej na szkodę 
skarbu. Rewizja domowa u Lastregera dostarczy la 
wiele materjału obciążającego. 


„ALUB“ MŁODOCIANYCH ZŁODZIEI W LU- 
BLINIE. Od roku przeszło opinia luheiska alar- 
mowana była zuchwałemi włamaniami 
wancmi wyłącznie na terenie szkół miejscowych. 
W marcu dokonana włamania do gimn. im. het 
Zamoyskiego i skradziono dwic obryczki ślubne. 
w kwiernin w męskiem seminarjum nauczycie|- 
skiem ofiarą włamywaczy padły drobiazgi na su- 
mę 300 zl, itd. Koroną tych kradzi była wla- 
manie do Tow. mitzycznego w Lublinie, dokonane 
w nocy z 14 na 15 maja br. Skradziono wówczas 
instrumenty muzyczne, kłucze, nuty itd. na 10 ty- 
Sięcy złotych. Te wszystkie fakty wskazywały 
na to, że dokonane zaslały przez tęsamą szajkę 
włamywaczy, którzy obrali sobie za teren dzia- 


lania szkoły lubelskie. Dochodzenia policyjne po- | 


Iwierdziły te przypuszczenia i uwieńczone zostały 
sensacyjnym wynikiem. Okazało się, że wszyst- 
kich włamań „szkolnych* dokonywała szajka, zło- 
żona z uczniów, wydalonych za różne przewinie- 
nia zc szkół. Aresztowano Bromsława Zalewskie- 
go, Kazimierza Załuskiego, który był przywódcą 
handy, Jerzego Siwka, Czesława Iijątkowskieza 
l innych, (i czterej są dawiymi uczniami „szkoly 
lubełskicy”. chlopcy w wieku 17 lub 18 lat. Załuski 
zorganizawał bandę na sposóh amerykański. Byl 
to zupelnie prawydłowy klub włamywaczy, dzia- 
łający na mocy statutu. odbywający zebrania, na 
których decyzja zapadała większością głosów. 
Nowych członków przyjmowano przez kooptacie 
i tylko w iym wypadku, gdy żaden z członków 
szajki nie zalożył sprzeciwu. Prowadzona była 
szisla cu dencja instrumentów złodziciskich. Are- 
sztowani do winy się przyznali. Przyznałi się 
równicż do próby nieudanej zresztą okradzenia H- 
ceum w Łomży. oraz do zamiaru obrahowania 
muzeum w Łodzi. Aresztowanym odebrano część 
instrumentów muzycznych i kluczy, skradzionych 
w Towarzysiwie muzycznem. Wśród aresztowa- 
nych znajduje się syn obywałela ziemskiego i syn 
urzędnika skarbowego tak, źc nie 1ędza popzimęła 
Kh do przestępstw. 


dokony- , 


į bezskuteczną. Wydobyto tyłko ciało z rzeki, Jak 
się okazało, tragiczną śmierć w Wiśle poniosła 
22-letnia Zofia Wołówna, zamieszkała przy ulicy 
Karmelickiej 25. Co było pawndem tragicznego 
kroku desperatki, dotychczas nie zdołano stwier 
dzić. 
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WITOLD WANDURSKI. autor grane] w teatrze 
Słowackiego sztuki „Śmierć na graszy”, został 
onegdaj wypuszczony z więzienia w Łodzi. Był 
om w czasie wyborów aresztowany pod zarzu- 
tem agitacji komiunisiycznej, 
KATASTROFA KOLEJOWA. SPOWODOWA- 
NA PRZEZ ZŁODZIEJI. Dnia 3 bm. około godz. 
23.40 nieznani złodzieje włamali się do wozu ło- 
| warowego z garnitury poclązu kolejowego, zdą- 
| żającego z Jarosławia do Żurawicy i wyrzucili 

na tor 1} bali sukua. Zanim złodzieje zdołali łup 

z toru usunąć, z przeciwnej strony, to jest od Žu- 

rawicy nadjechał pociąg towarowy, zdążujący 
i wskutek nagromadzouych na tu- 
na, wykołeił się. Wypadku w ludziach 
me było. Złodzieje zdołali zbiec z jed- 
suhna. resztę zaś po ustawieniu wy- 
udwieziono 2 po- 
i złożona w magazynie tam- 


aym balem 
koleje: wego pociągu ua szynach. 
wroiem du Jarosła 


iejszega dworca. 

ARESZTOWANIE EGZIEKUTORA MAGISTRAC 
KIEGO ZA DEFRAUDACJĘ. W wydziale finau- 
smao-polatkowym magistralu warszawskiego wy- 
kryto szereg nadn iahicl dopuścili się cgzeku- 
torzy i inkaseri podatkowi. Egzekutorzy, pro- 
wadząc wesoly tryb życia. fundusze na zabawy 
czerpali z pieniędzy magistrackicli. (idy widzieli. 
iż nadużycia będą wsykryic, ułotnik się, zabierając 
na drogę spory zapas gotówki lub sami wymie- 
iedliwość, odbierając sobie życie. 
ilian Lipiński ezzekwując od podatników 
Slsny na rzecz kasy magistackiej, część gotówki 
przy wluszczał a gdy przekonał się. iż prze- 
lożeni mają już na niego podejrzenie, zbiegł. Li- 
pińsk: zdefrandował znaczną sumę, przyczein o~ 
statniega dnia przed ucieczką otrzymał nowy kwi- 
tar]usz, który ca'kowicie zużył ! potem zniszczył, 
wobec czego nie zdołano Ściśle ustalić zdefranda- 
wane] sumy. Za zbiegiem rozpisano listy zończe. 
przez diuzi czas jednak wladze śledcze nie zdo- 
łały wpaść na jego trop. Dopiera wczoraj war- 
szawski nrząd śledczy otrzymał telefonogram z 
Częstochowy z zawiadomianieni, że policja arcsz- 
towala Lipińskiego. Na żądanie sędziego śledcze- 
go defraudauia przewieziono du Warszawy i osa- 
| dzono w więzieniu Siedczen. 

TRZY SAMOLOTY POLSKIE ODŁECIAŁY 
DO ASGORY. We wtorek n godz. 4'40 popoludniu 
z lotniska mokotowskiego w Warszawie nastąpił 
odlot trzech polskich samełotów do Angory. 
W raidzie tym wziął udział szef departamentu lot- 
nictwa wojskowego pułk. Rayski, który pilotuje 
jeden z niatowców. lako obserwator odleciał z 
pułk. Rayskim kpt. Jungram. Załogę dwóch po- 
zostałych stanowią: mir. Makowski z mechani- 
kiem plut. Szyrką. oraz Kpt. Bescliak z mecha- 
nikiem kpt. Wąsowiczem. Start maszyn odbył się 
w zupełnym porządku. Pierwszy wyruszy! samo- 
lot, prowadzony przez pułk. Rayskiego, za nim 
dwa pozosta!e. Płatowce szybko wzhiły się w gó- 
Tę i zatoczywszy ołbrzymi kraz nad lotniskiem, 

| poszybowały w kierunku południowo-wschodnim. 

Trasa ramu jest następująca: Warszawa-Buka- 
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reszt-Beigrad-Zagrzeb-Sofja-Konstantynopol-Ango- 
Ira. Lot odbywa się etapami, jednakże w drodze 
powrotnej lotnicy postanowili przebyć olbrzymi 
dystans Anzora-Warszawa bez lądowania „jed- 
nym skokiem”. Cały raid potrwa okolo 2 tygodni 
o lle nie zajdą nieprzewidziane okaliczności. Piloci 
odbywają lot na matowcach obserwacyjnych typu 
„Poteż XXV“, wyposażonych w silniki Lorraine- 
Dietrich o siłe 450 koni każdy. 

POŻAR WARSZTATÓW KOLEJOWYCH OD 
PIORUNA. Omegdaj szalała nad Stryjem i okolicą 
wiełka burza. © godzinie 3 nad ranem piorun ude- 
rzył w budynek warsztatów kolejowych, powo- 
dując pożar. Do akcji ratunkowej pośpieszyła straż 
kolejowa, a niebawem przybyła miejska siraż po- 
żarna, którym udało się pożar złokalizować w cą- 
gu półtora godziny. Straty są stosunkowo njezna- 
czne. Niebezpieczeństwa była wielkie, albowiem 
abok warsztatów mieści się magazyn z zasobami 
kolejowemi, wśród których znakiuje się wiele ma- 
terjałów łatwopałnych, jak benzyna, smary i t. d. 

KATASTROFALNA BURZA NAD OKOLICĄ 
RYDGOSZCZY. W niedziele w godzinach popału- 
dniowych szałała nad powiatami Wielkopolski i 
pograriczem Pomorza straszliwa burza, która wy- 
rządziła bardzo wiełkie szkody lak na roli, jak w 
ogrodach i osiedlach mdzkich. Prawie bezustannie 
nderzaly gromy, kilkzkrotnie padał siny grad. a 
około godz. 18 nastapilo prawdziwe oberwanie 
chmury. Pomiędzy Gościrademm a Wtelnem w po- 
wiecie bydgoskim. na przestrzeni około 3 klim.. 
wichura złamałą kilkadziesiąt drzew, oraz obalila 
kilkanaście zabudowań gospodarczych. Byly wy- 
padki, że dachy 1 inne części stodół i stajen wi- 
cher przeniósł o kilkanaście metrów. Na całej tel 
przestrzeni wyrosłe dość bujne zboże jest zupełnie 
złnte gradem a częściowo spłukane mewidzianą 
dotąd ulewą. Telefony Były w tej okolicy nieczyn- 
ne, a szosy zalane i zamułone i z tego powodu pra- 
wie niemożliwe do przebycia. W powięcie wyrzy- 
skim skutki katastrofalnej burzy dotknęły wiele 
miejscowości w okolicy Lubaszcza i tutaj wicher 
obalił bardzo wiele drzew i pozrywał przewody 
telegraficzne oraz elektryczne elektrowni nieży- 
chowskiej. Z powodu oberwania chmury są tutaj 
zasiewy zupełnie zniszczone. W wielu miejsco 
wościach z powodu nader obfitych opadów po- 
tworzyły się jeziora, które i przy najpiękniejszej 
pogodzie nie wyschną przed upływem tygodnia. 
Najstarsi ludzie nie pamięłają podobnic zwaltow- 
uej i dotsliwej w skutkach burzy. 

SZAJKA FAŁSZERZY BILETÓW KOLEJO- 
WYCH. Na Górnym Śląsku odkryto olbrzymią a- 
ierę fałszowania biletów kołeqowych. Kręgi tej 
sprawy sięgają do dyrekcji gdańskiej i poznań- 
skiej. Na czele fałszerzy stał chemik firmy Giesche. 
Do wykrycia falszerstwa przyczynił się wypadek. 
gdy na stacji w Katowicach jeden ze wspólników 
szaiki starał się sprzedać fałszywy bilet pasaże- 
rowl. 

O aferze tej podaje PAT nasstępujące szczegó- 
ly: Wladze bezpieczeństwa w Katowicach are- 
sztuwały szajkę fałszerzy blankietowych biletów 
kolejowych. Ustalono w czasie dochodzeń, że 
sprawcami byli inż. Feliks Kutner zamieszkały w 
Szopienicach i nauczyciełca z Krakowa. — Wyku- 
pywali oni na stacjach kolejowych między Zopo- 
tami, Olwa, Krakowem, Szopienicami i Myslowi- 
cami bilety blankietowe do pobliskich stacji a na- 
stępnie na blankietaci tych wypisywali nazwy 
stacji dalej położonych. Bilety te sprzedawali na- 
stępnie na dworcach kolejowych na przestrzeni 


„Kraków —Gdańsk do różnych stacji po cenach niż- 


szych niż przewiduje taryfa. Szkody wyrządzone 
skarbowi wynoszą okolo 15 tysięcy zl. Połicja 
przekazala aresztowanych władzom sądowym w 


Katowicach. " 
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Z zagranicy 


PROJFKT NAWODNIENIA PUSTYNI. Dzień- 
niki wiedeńskie donoszą z Kairu a oląrzy: mim pro- 
ickcie nawodnicnia pusiyni, który, 0 ile się urze- 
czywistni, oznaczać będzie przewrót w Życiu go- 
spodarczem Egiptu. Szczegółowe pomiary stwier- 
dziły mianowicie, że okolica El Ghattara położona 
o 210 klm. na zachód od Kairu i sięgająca aż do 
aazy Sivas, położona jest o 40 m.. a w najniższem 
swem miejscu o 134 m. poniżej poziomu morza. 
Depresia la obejmwie 300 kłm. dhrgości į 20 kim. 
szerokości. Planowane jest wybudowanie kryte- 
go kanalu od morza Śródziemnego do Fl Ghatta- 
ra, którym przepływałoby dziennie 4 mili. metrów 
sześciennych wody. Ilość ta służyłaby do wypro- 
dukowama 170 tys. kkowatów sily elektrycznoj. 
co wysłarczyłoby do clektrytikacji całego Egiptu. 
Ponadto daloby się wżyźnić znaczne przestrzenie 
pustyni. Koszta budowy wynoszą 15 mlj. funtów. 
Do budżetu tegorocznego wstawił rząd egipski 30 
tysięcy funtów. 


SEJM 


Warszawa, 13 czerwca. 

W dalszym ciągu wczorajszego posiedzenia po 
ministrze skarbu p. Czechowiczu przemawiało ki- 
ku posłów, między innymi poseł generał Roja ża- 
lit się, że ustawy inwalidzkie nic są respektowane. 

Na tem dyskusje budżetową (II czytanie) za- 
kończono. Na dzisiciszem posiedzeniu o 3 popol. 
odbędzie się głosowanie. Do odgłosowania jest 389 
wniosków zgłoszonych w komisji budżetowej i 
160 wniosków zgłoszonych w Sejmie. 


Głosowanie nad budżetem 
SKREŚLENIE FUNDUSZU DYSPOZYCYJNEGO 
MINISTRA SPRAW WEWNĘTRZNYCH 
(Telefonem od korespondenta „Naprzodu”) 

Warszawa, 13 czerwca. 

Na dzisiejszem popołudniowem posiedzeniu Sej- 
mu przystąpiono do zfosowaria nad budżetem. 
Najpierw poddana pod glosowanie wniosek posła 
Bittnera (komunisty) o skreślenie artykułu 1 u- 
stawy skarbowej, który zawiera ogólne cyfry 
budżetowe. Wrmiosek posła Bittnera upadł. 

Budżet prezydenta Rzplitej został przyjety bez 
zmian. 

Budżet Seimu i Senatu został przyjęty wraz z 
poprawką tow. Czapińskiego a podwyższenie o 
25% uposażeń niższych iunkcionarjuszów sejmo- 
wych. Za poprawką tow. Czapińskiego głosowali 
posłowie PPS, Wyzwolenia, Strormictwa chlop- 
skiego, NPR. Piasta, ND, klubu żydowskiego i 
klubu niemieckiego. 

Budżet Najwyższej Izby kontroli państwa zo- 
stał przyjęty bez zmian. 

Budżet prezydjum Rady ministrów został przy- | 
jety w brzmieniu preiiminarza, natomiast odrzu- 
couo wszystkie wnioski rządu, m. in. wniosek 
rządu o subwencję da wydawnictw dzienników 
rządowych we Lwowie i w Poznaniu. Odrzucona 
również przeciw głosom PPS i BB wniosek o 
podwyższenie świadczeń socjalnych w tym dziale | 
a 8.800 zł. 

Rudżet ministerstwa spraw zagranicznych przy- ; 
ieto bez zmian; przyjęto również fundusz dyspo- 
zycyiny ministra spraw zagranicznych. 

Przy budżecie ministerstwa spraw wojskowych 


przyjęto poprawkę tow. Liehermana o zmniejsze- 
nie wydatków błurowych w dziale utrzyniawia 
wojska o 572.193 zł., Odrzucono natomiast wnio- 
sek tow. Liebermana o skreślenie ze stanu budże- 
towego szeregowych niezawodowych w ilości 
59.869. Upadł również podobny wniosek posla 
Wożźnickiego. Odrzucono też wszystkie waioski 
rzadywc. Pozatem budżet przyjęto w brzmieniu 
nstalonem przez komisję. 

W budźecle ministerstwa spraw wewnętrznych 
skreślonn 18 tysięcy zł. z działu „środki lokoma- 
cji“ w zarządzie centrałnym ministerstwa, oraz 
adrzucono zgodnie z uchwałą komisji budżetowej 
fundusz dyspozycyjny ministra w wysokości 6 
mijjonów zł. Przeciwko łunduszowi dyspozycyi- 
nemu głosowała cała Izba z wyjątkiem BB. Przy- 
ieto natomiast poprawkę tow. Praziera by w 
dziale „policja państwowa* paragraf: „podróże 
służbowe i przeniesienia" skreślić 370 tysięcy zl. 
W dochodach odrzucono poprawkę rządu. aby 
kary administracyjne w dziale: „województwa i 
slarostwa”* podnieść do 2,500.000 zł. 

Przy budżecie ministerstwa skarbu przylęto po- 
prawkę tow. Diamanda podwyższającą dochody 
z ceł o 30 mijonów zł. i poprawki tow. Marka pod- 
wyższającą "wplyw z monopolu spirytusowego i 
tytoniowego o 20 milionów zł. w każdci pozycji. 
Odrzucono natomiast poprawkę rządu o zmnić 
szeme w dziale rozchodów monopałów pozycji: 
„różne“ o 2,465 tysięcy zł. i poprawkę tow. Dia- 
manda o podwyższenie podatku majątkowego o 20 
milionów zł. Odrzucona również wniosek tow. 
Diamanda o podniesienie podatków bezpośrednich 
a 20 miljonów zł. oraz o przeniesienie 186 miljo- 
nów podatku obrotowego z dzialu „podatki bez- 
pośrednie" do działu ..podatki pośrednie". 

Przy budżecie ministerstwa sprawiedliwości 
przyjęto poprawkę rządu o przywrócenie fundu- 
szu na „ustawodawstwo bieżące“ w wysokości 
100 tysięcy zl.. odrzucono poprawkę rządu o przy- 
wrócenie w dziale „zarząd centralny“ kwoty 30 
tysięcy zł. odrzucona dalej poprawkę tow. Lie- 
bermana by w dziale: „wymiar sprawiedliwości” 
podnieść uposażenie o 560 tysięcy zl.. przyjęto na- 
tomiast poprawkę tow. Llebermana by w dziale 
tym podnieść uposażenie o 186 tysięcy zi. 


. BE" 


Przebieg głosowania był 


naogół spokojny. 


i Zwraca uwagę fakt. że większość poprawek rzą- 


du nie nzyskała w lzbie większości. 
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Rządowy projekt amnestii 


Obrady komisji prawniczej Sejmu 


(Telefonem od korespondenta „Naprzodu”) I 
Warszawa, 13 czerwca. | 

Komisia prawnicza Sejmu obradowala dzisiaj | 
w dałszym ciązu nad rządowym projektem usta- | 
wy amnestyjnej. Komisja zakończyła dyskusię i 
przystąpiła do złosowamia projektu w druziem 
czytaniu. 

Z ważniejszych postanowień należy wymienić 
zastosowanie amnestji poraz pierwszy da prze- 
słępstw t. zw. komunistycznych w następującem 
wyszczególnieniu: 

1) Darowuje sie 
przestępstwa komunistyczne, popełnione przed 3 
maja 1926. oraz polowę kary za przesiępstwa ko- 
mumistyczne. popełniane przez niepełnoleinich, z 
tem. że wiek niepełnoletności przesimięto z 17 do j 
20 raku życia. 

2) Przestępstwa. popetnione z pobudek politycz- ; 
nych, gospodarczych, społecznych, narodowych i 
religijnych, z wyjatkiem przestępstw komunistycz- 
nych, darowuje się w pełni kary, o :le kara nie 
przewyższa 1 roku, zaś ponad 1 rok, zmniejsza 
się o połowe. 


“s część kary orzeczonej za i 


3) Anmestjonuje się wszystkie przestępstwa pra- 
sowe, bez wzgiedu na wymiar kary. 

4) Karę śmierci zamienia się na karę 15 lat wię- 
zienia; karę więzienia bezterminowego zamienia 
sie na więzienie dziesięciołefnie. 

5) Szereg wyłączeń z pod dobrodziejstwa amne- 
stji przekazana podkomisji dla ostatecznego zre- 
dagowamia na zasadach opinil. wykazanej w dys- 
kusji i opinii rządu. Tejże podkomisji poleca się 
przygotowanie w ostatecznej redakcji projektu u- 
stawy amnestyjnej do trzeciego czytania. 

W glosowaniu odrzucono wniosek tow. Ctołka- 
sza, by amnestia obięla przewinienia służbowe, po- 


| pelnione z polntdek społecznych, lub spałeczna- 


gospodarczych. 

Wniosek tow. Ciołkosza datyczył kar dyscypli- 
narnych. nakładanych na kolejarzy za udział w 
strajkach. Odrzucono również poprawkę tow. Lie- 
bermana, by skreślić w projekcie rządowym po- 
stanowienie, iż osoby aminestjonowane nie naby- 
wają z powrotem praw do emerytur i rent inwa- 
lidzkich. Ponadto odrzucono szereg poprawek, — 


| zmierzających do rozszerzenia granic zmnestii. 


Przed utworzeniem 


Berlln, 12 czerwca. (PAT). „Vorwarłs* i prasa | 
demokratyczna podkreślają, że prezydent Hinden- 
burg, powierzając poslowi Mullerowi misję utwo- 
rzenia gabinetu, nie postawił mu żadnych warun- 
ków ani nie ograniczył go żadnemi instrukcjami. 
Poscł Muller bezpośrednio ad prezydenta udał się 
do Reichstagu, gdzie rozpoczal konferencję z przed- | 
stawicielamt stronnictw, które ewentualnie mają | 
wziąść udział w przyszłym rządzie. Jak donosi 
„Voss. Ztg“, przedstawiciele wszystkich siron- 
mictw, z któremi nawiązał rokowania posel Mul- 
ler. oświadczyli zmowość dalszych rokowań w 
sprawie wzięcia udziału w rządzie. Dotychczaso- 
we wymiki rokowań przyniosły tylko zasadniczą 
zgodę, kwestje personalne nie były jeszcze w ro- 
%owaniach poruszane. l 


rządu w Niemczech 


(Herman Muller liczy obecnie 52 lat. Z zawodu 
jest ksiezarzem, ale od r. 1889 poświęcił się dzien- 
nikarstwu i byl kolejno redaktorem kilku pism 
partyjnych. Większą działalność w partji zaczął 
rozwijać w 1906 r., gdy został wybrany czlonkiem 
Zarządu partyjnego. W 1916 r. wszedł poraz pierw- 
szy do parlamentu, a już w 1919 r. został wybra- 
ny przewodniczącym parii. W pierwszym gabi- 
necic republiki niemieckiej w 1919 r. Muller byl 
ministrem spraw zagranicznych. w marcu 1920 r. 
po zamachu Kappa został kanclerzem i pozostał 
na tem stanowisku przez 4 miesiące). 


TOWARZYSZE! TOWARZYSZKI! 
ROZPOWSZECHNIAJCIE SWÓJ DZIENNIK! 
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Dr. BAZYLIUS SMOLIN 


lakarz 
Przeżywszy lat BA po krótkiej a ciężkiej chorobie, 
opatrzony św. Sakrameniami, zaznął w Panu 
dnia 12 czerwca 1828 r. 
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby L. 1 przy 
ulicy Arjańskiej na miejsce apoczynku nastąpi 
we czwartek dnia 14 b. b. o godzinie 3 papoł. 
na który ia smutny obrzęd atroskana żona 2 córką 
zaprzaza Krownych, Przyjaciół, Kolegów Zmar- 
łego i Znajomych. 
Nabożeństwo żałobna 
odprawlone zonłsnie w piątek dnia J5-go b, m, 
© godz. 8 rano w kościele św. Mikołaja. 
Qsobnych zawiadomiań rorzytać się nią bedzia. 


mum. 
Polski lot da Angory 


Bukareszt, 13 czerwca (PAT). Trzy płatowce 
wajskowe polskie, lecące pod dowództwem szefa 
departanientu lotnictwa pułk. Rayskiego. wylądo- 
wały tu w dobrym stanie o godzinie 9'45, 


Pekin w rękach nacjonalistów 


Londyn, 13 czerwca (PAT). Z Pekinu donoszą, 
że rząd nankiński odpowiedział na notę korpusu 
dypłomatycznego, przesłaną w ubiegłą sobotę, a 
zwracającą iiwagę rządu nankińskiega na pogwał- 
cenie zobowiązań, którego dopuściło się dowódz- 
twa wojsk poludniowych wobec brygady żamdar- 
merji Czang Tso Lma, którą wbrew zapewnic- 
mom udzielonym poprzednia, rozbrojcno i inter- 
nowano. W depeszy swej rząd nankiński oświad- 
cza, że note korpusu dyplomatycznego przyjął do 
wiadomości i polecił natychmiast dowództwu fron- 
tu zbadanie sprawy, a do czasu jej rozstrzygnięcia 
zapewnienie bezpieczeństwa oddziałom północ- 
nym. 

Londyn, 13 czerwca (PAT). Wczoraj przybył do 
Pekmu gubernator prowincji Szan Si generał Jen 
Hsi Szam. Gubernator miał potwierdzić daną po- 
przednia obietnicę otoczenia opieką życia i mienia 
kolonji cudzożiemskiej. Jen miał również telegra- 
fować do generala Fenga o zwolnienie z obozu 
jeńców brygady pólnocnej, która z rozkazu Czang 
Tso Lina utrzymywała w Pekinie porządek w b- 
kresie — poprzedzającym wkroczenie do miasta 
wojsk nacionalistycznych. 

CZANG TSO LIN PRZECIEŻ UMARŁ 

Londyn, 13 czerwca. — Japońskie ministerstwo 
wojny otrzymało z Mukdenu wiadomość, — że 
Czang Tso Lin umarli. Pierwotne zaprzeczenia 
miały na celt wstrzymanie pariki. 

Wiedeń, 13 czerwca (PAT). Według doniesień 
uzienników z Tokio, japońskie ministerstwo woj- 
ny kanirnikuje w drodze urzędowej, że generał 
Czang Tso Lin zmarł w swoim zamku w Mukde- 
nie, z powodu ran odniesionych podczas ostainie- 
ga zamachu, 

MANIFEST RZĄDU NANKIŃSKIEGO 

Londyn, 13 czerwca. Rząd w Namkinie ogłosi! 
manifest do państw zuzranicznych. Manifest o- 
świadcza, że rząd chiński po ukończeniu działań 
wojennych zamierza przeprowadzić program od- 
budowy państwa. Manifest przypomina państwom 
ich obictnicę daną w 1926 roku. że zawrą nowe 
traktaty na podstawie równouprawnienia. Rząd 
narudowy domaga się od mocarstw uatychmiasto- 
wego wycciama obcych wojsk z Chin, co bodzie 
najsinicjszą gwarancją bezpicczeństwa obcych o- 
bywateli i gwarancją pokoju. Wkońcu manifest 
oświadcza, że rząd narodowy gotów iest do współ 
pracy z zaprzyjaźnionemi państwami. 


Prześląd gospodarczy 


STABILIZACJA FRANKA FRANCUSKIEGO 

Na wiorkowem posiedzeniu francuskiej Rady 
ministrów zapadla decyzja co do stabńlkzacji itan- 
ka. Decyzja zapadła jednogłośrie, gdyż robiący 
opozycję minister dia pensii Marin ustąpił pod 
groźba Poincarego, że w razie dalszego sprzeci- 
wu poda się do tlymisji. 

Stabilizacja nastąpi prawdopodobnie pa kursie 
126'1 iraaków za luni szterlingów, czyli w waro- 
ści jednoj piatej wartości przedwojennej, Ustawa 
stabiiizacyjna, nad którą obecnie pravuie mini- 
sterstwo skarbu razem z rzeczoznawcami Banku 
Francuskiego, będzic wniesiona da Izby deputo= 
wanych zaraz po ukonstyluowaniu się jej komisji 
finansowej, ca nastąpi w młowie przyszłego iy- 
zodnla, Uchwalenia i ogloszenia ustawy stabiliza- 
wyinci należy spodziewać się naipóźniej 26 bm. 
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Los „łtalji” ciągle niepewny 


Z Kinesbay donoszą. że obecne depesze iskro- 
we z 


„ltali” są bardzo zagmatwane. Z ostatnich 
&t wynika, że zapasy żywności nie wystar- 
nieważ znaczna ich część przepiidła przy 
waniu się lódki od sterowca. Ponadto prawie 
valu załoga ma odmrożone ręce | uogl. Czy zaļo- 


dze udalo się nratować broń i amunicję. niewia- ' 


doma. Gen. Nobile wyruszył wraz z 6 ludźmi, zby 


dotrzeć do okrętu „Braganza“, reszta załozi mu- | 


siala pozostać. ponieważ zamalo śniegowców zdo- 
łano uralować. Nastrój wśród zalogi jest rozpa- 


czliwy. Marsz Nobilego w kierunku zachodnim ma | 


małe widoki powodzenia, ponieważ ndległość od 
okrętu „Braganza” wynosi przeszło AM km., a tód 
jest prawie nie do przebycia. Taksamv hyłoby nie- 
możliwem dostać się rozbitkom do u północna 
wschodniego. pomieważ wybrzeże otoczone jest 
spadzistem lodowcami. Kra lodowa, na której znaj- 
duje się część rozbitków, pędzi szybko na polu- 
dnie. Larsen 1 Lutzow Holm będą usiłowali jesz- 
cze raz odlecieć do miejsca katastrofy. aby zrzu- 
„cić lekarstwa i żywność. 

Z Usło donoszą, że panuje tu sliny sceptycyzm 
co do możliwośc! uratowania rozbitków. Wiado- 
miżė, jakoby L. tlolm w pierwszym swolm locie 
odnalazł dwóch ludzi z załogi „italji”, nie potwier= 
dziła się. Norweskie ministerstwo wojny demen- 
twie tę wiadomość, Gen. Nobile według nainow- 
szsch doniesień znajluść się na wielkiej krze lo- 
dowe Należy się obawiać. że je akcia ratun- 
kowa me nastąpi szybko, to cała załoga „ltatji” 
hędzłe wypędzona na pełna morze. 

POMOC SZWFCJI 


Sztoshol 
dem szwcckim a towarzystwem lotniczem ..Aero- 
transport“ zawarte została porozumienie. na zasa- 
dzie którego towarzystwo to ma przygotować fe- 
den ze swych trójmotorawych acroplanów o sze- 
rokiem promieniu działalności dia podiecia bez- 
pośredniego lotu na Szmitzberz. gdzie acroplan ten 
przyłącze się do będącci w drodze ratunkowcj 
ekspedycji szwedzkiej. Na pokładzie acraplanu o- 
piócz pilota znajdować sie będzie 2 mechaników 
oraz jeden radiotelegrafista. Aeroplan już adic- 


ciał. 
ROZDZIELONA ZAŁOGA „ITALIJI* 

Berlin, 13 czerwca. (PAT). Berliner Tageblatt“ 
donosi z Kinesbay na podstawie ostatnich telegra- 
mów otrzymanych od załogi „lialji”: Załoga ta iest 
obecnie rozhlta na 3 grupy. Sam Nobile z 5 ludźmi 
zalogi znajduje się na pływającym lodowcu. W 
ciągu ostatniej nocy lodowiec ten przesunął się 


o 5 km. w kierunku póliiocno-zachodnim. Druga ; 


grupa złożona z 7 ludzi znajduje się przy szcząt- 
kach gondoli. Nobile i znajdujący się z nim człon- 
kowie wyprawy nic umieją dokładnie określić po- 
łożenia tej drugiej zrupy. Trzecia grupa sklada się 
twłko z 3 ludzi. którzy obecnie jakoby próbują 
przedostać sle po lodzie ku lądowi. 


13 czerwca. (PAT). Pomiędzy rza- | 


KONTAKT RADIOTELEGRAFICZNY 
Z „ITALJA“ 

Rzym, 13 czerwca (PAT). W dnu dzisiejszym 
uawiązana została z okrętem Cilia di Milłano ko- 
munikacia radiotelezraficzna. Tą drogą otrzyma- 
na sprawozdanie zen. Nobilego, który podaje, że 
w dniu 25 maja o zodzmie 10/30. sdy .ltalja" 
znajdująca się na wysokości 500 m. usiłowała 
wznieść się wyżej jedna z kabin nagle oderwała 
się | legła uszkodzeniu, podczas gdy sam stero- 
wiec uniesiony zastał na wschód. 

Osoby znajdujące się w kabinie ocaiały. W dniu 
30 maja dwóch ludzi z zalogi. Cytto i Szwed 
Malgreni udało się do przylądka półmocnego, ma- 
iąc nadzieję przebyć dziennie 10 klm. Reszta za- 
logi pozostała przy sterowcu, zaopatrzone w żyw- 
ność na przeciąg trzech miesięcy. W grupie gen. 
Nobile jest dwóch ludzi rannych. Jeden z rich 
jest w okresie rekonwalescencji, drugi zaś ramy 
powyżej kołana powróci wkrótce do zdrowia. 

Sztokholm, 13 czerwca (PAT). Lotnik włoski 
Maddalena udający sie na pomoc „ltati”, plano- 
wał tu dziś o zodzimie 1745. _ 


Sytuacja krytyczna! 


Mediolan, 13 czerwca (PAT) Dzienniki donoszą, 
że grupa zem. Nohile zbliża się coraz bardziej do 
krah północno-wschodniego | do wysp przed nim 
leżących. Grupa zbliżyła się znacznie do wyspy 
Foyn, nić może jednak dotrzeć da niej, ponieważ 
wyspa ta otoczona jest morzem wołnem od lo- 
dów. W swciem ostatuiem doniesienim podaje 
Nobile, że znajduje się na M" 38‘ szerokości pól- 
nocnej i 86* 35 dlugości wschodniej. 

Z Oslo donoszą, że sytuacja załogi „Italji" oce- 
niana jest z godzimy na godzinę coraz bardziej 
krytycznie. Donicsienia meteorologiczne zapowia- 
daia wiatr nółnocno-wschodni, co bedzie dalszą 
kompiikacją dla ekrętów pomocniczych i samolo- 
tów. 

Ze Sztokholmu dcnoszą, że także i Włosi oec- 
niają sytuację nader sceptycznie | prawie że już 
stracili nadzicię ratunku. 

SOWIECKA EKSPEDYCJA RATUNKOWA 

Moskwa. ]3 czerwca. (PAT). Radjostacja mos- 
| kiewska donosi: Kamieniew zastępca komisarza 
wojny 1 marynarki, wiceprzewodniczący komite- 
‘tu pomocy dla sterowca „Italk* zakomunikował 
prasie. że komitet nie otrzymał dotychczas żadnej 
odpowiedz: od państw zaproszonych do udziału 
w akcji ratunkowej. Jedynie Norwczja poza ZSRR 

pistanowiła przyjść z ciektywną pomocą. 

Łamacz lodów „Krassin“ odpłynie na poszuki- 
wanie sterawca [4 bm. Na statku tym udaje się 
ekspedycja złożona ze 140 ludzi. Nadto weżmie u- 
dzial w tei ekspedycji 8 uczonych sowieckich oraz 

przedstawiciele prasy sowiecklei | włoskiej. Ła- 
macz lodów zabiera ze sobą zapasy żywności 
| przeznaczone na 6 miesięcy. 


TELEGRAMY 
Demonstracja bezrobotnych 
kolejarzy przed Selmem 


* Warszawa, 13 czerwca (tel. wl. „Naprzodu”). 
W godzinach popołudniowych przybyła dzisiaj 
przed gmach Sejmu grupa bezrobotnych koleja- 
rzy, którzy wysłałi delegacię da marszałka Sej- 
mu tow. Daszyńskiego. Delezację prowadzil tow. 
poseł Kazimierz Kaczanowski. Po wysłuchaniu 
delegacji marszałek Seimu tow. Daszyński skie- 
rował dclegacie do ministra komunikacji przy- 
rzekając swoie poparcie. 
—000— 

AKCJA URZĘDNIKÓW PAŃSTWOWYCH 

Warszawa, 13 czerwca (tel. wł. „Naprzodu*h 
Na prowincji na terenie calej Rzeczypospolitej od- 
bywają się wiece i zebrania pracowników pań- 
stwowych, poświęcone sprawom poprawy bytu. 
Według nadeszłych do Warszawy mformacyi. 
wszędzie zapadają jednohrzmiące rezolucie. oparte 
Ma uchwałach Centrainej komisi porozmniewaw- 
czej ca do poprawy uposażeń. 

PODWYŻSZENIE KARY DEFRAUDANTOWĄ 

POCZTOWEMU 

Katowice. 11 czerwca (PAT). Wczoraj odbyła 
sie przed Izbą karną w Królewskiej Hucie na sku- 
tek odwolania prokuratora ponowna rozprawą 
przeciwko byłemu urzędnikowi pocztowemu Kess- 
lerowi. skazanemu pierwotnie na pięć lat więzie- 
nia za zdetraudowania 1.5 mij. złotych. Kaśslero- 
wi podwyższono karę więzienia o trzy miesiące. 


SAMOBÓJSTWO MAJORA SZTABU 
GENERALNEGO 

Gdańsk, 13 czerwca (PAT). W ubiegly pome- 
działek odebral sobie życie wystrzałem z rewol- 
weru major sztabu gen. Działecki z Torunia, za- 
mieszkały od kilku dni w jednym z tutejszych 
hoteli. Major Działecki cierpiał od dłuższego czasu 
na silny rozstrój nerwowy, co icż było przyczyną 
Samobójstwa. 

KTO BEDZIE WYSOKIM KOMISARZEM 
ŁIGI NARODÓW W GDAŃSKU? 

Gdańsk, 13 czerwca (PAT). Prasa nacjonaksty- 

czna donosi, że koła Lizi Narodów rozważają 


misarza Ligi Narodów w Gdańsku proi. Van Ha- 
mela, którego marclat kończy się w grudniu br. 
Dzienniki, które zwalczały od samego początku 
prof. Van Hamela, twierdzą, jakoby mandat prof. 
Van Hamela nie mial być odnowiony. 


ZAKOŃCZENIE MIĘDZYNARODOWEJ 
KONFERENCJI PRACY 

Genewa, 13 czerwma (PAT). Międzynarodowa 
konferencja pracy zakończyła wczoraj ogólne ob- 
rady nad sprawozdaniem przedstławionem przez 
Alberta Thomasa. Delegat polski minister Sokal 
dosnagai się nowej orientacji międzynarodowej w 
polityce społecznej w celu uwzgłędmenia nowo- 
czesnych warunków pracy w brzetnyśle, które 
przyczyniły się do lej zmiany przez wprowadze- 
nie racjonalizacji w przedsiębiorstwach praz stwo- 
rzenie narodowych i międzynarodowych karteli 
przeniysłowych. Po zakończeniu dyskusji zabrał 
głos Aiberi Thomas. ustosinkowując się do wy- 
wodów poszcz: ch mówców. Thomas wska- 


sprawę następstwa na stanowiska Wysoklego Ko- , 


zywał szczególnie na wzrost rozwoju, jaki ujaw- 
nit się w ostalnicl latach w międzynarodowej or- 
zanizacji pracy. Nakoniec Thomas dal wyraz ni- 
dziei, że kraje, które dotychczas nie ratyfikowały 
żadnych umów w sprawach pracy, uczynią to 
nichawem. 

NOWA ORJENTACJA MAŁEJ ENTENTY 

Wiedeń. 13 czerwca (PAT). „N, Fr. Presse" do- 
nosi, że rumuński misister spraw zagranicznych 
Titulescu w drodze powrotnej z Genewy zabawi 
dwa dni w Białogrodzie. Dziennik sądzi. że przed- 
miotem konferencji będzie nawa polityka małej 
Bntenty wobec Niemiec. Jugosławia zdaje się być 
ze wszystkich państw malej ententy najbardziej 
zbliżoną do Niemiec, podczas gdy między Niem- 
cam a Rumunją jest jeszcze wiele kwestyj spor- 
nych niezalatwionych. 

PROCES INŻYNIERÓW NIEMIECKICH 
W ROSJI 

Moskwa, 13 czerwca (PAT). W procesie szach- 
tyńskim Śledztwo dotyczące szkód poczynionych 
przez akcję sabołażową w poszczególnych kopal- 
niach, dobiega końca. Inż. Szuszczewski wyrazil 
Elęboki żal z powodu należenia do akcji dywer- 
syjnej i zeznał, że otrzymywał dyrektywy i pie- 
niądze od b. właściciefa kopalń Dworanczyka, za- 
mieszkałego w Polsce, 


Bezprawna eksmisja! 


POMYŁKA SADOWA POWODEM POZBAWIE- 
NIA RODZINY ROBOTNICZEJ MIESZKANIA! 


Dziś o godzinie 5 popołudniu zjawił się u do- 
zorcy domu przy ul. Staromostowej J4 w Pod- 
zórzu tow. Amdrzeja Śwratłonia egzekutor sądo- 
wy z policjantem, którzy zaczęli wyrzucać rze- 
czy nieszczęśliwego człowieka na ulicę. Zazna- 
czamy, że eksmisji tej dokonano na skutek pole- 
cenia sądu powiatowego w Podgórzu, wydanego 
na podstawie jeszcze nieprawomocnega (?!) orze- 
czenia komisji roziemczej przy inspekloracie pra- 
cy, co jest wogóle nledopuszczalne i niezgodne 
z nbowiązwiącemi przepisami ustawowemi, gdyż 
eksmisja może być dokomana tyłko na podstawie 
wypowiedzenia sądowego. 

Tak więc skutkiem omylki sądowej pozostała 
radzina biedaka bez dachu nad głową! Błędne za» 
rządzenie sądu zostanie oczywiście zaczepione, 
kta jednak fymczasem zajmie sie losem nieszczę- 
skwej rodziny robotniczej, która niespodzianie i 
bez własnej winy znalazła się na bruku!! Do- 
prawdy fakt ten ma wszełkie cecliy skandalu są- 
dowego. którym winien się zająć bezzwłocznie p. 
prezes sądu apelacyjnego! 


Związki i zgromadzenia 


POSIEDZENIE WYDZIAŁU RADY ZAWODO- 
WEJ odbędzie się we czwartek 14 bm. o zodzinie 
7 wieczór w lokalu Sekretarjatu Rady Zawodawej, 
ul. Dunajewskiego 5 II p. 

Prezydjum Rady Zawodowej. 

KONFERENCJA ZARZĄDÓW ORGANIZACYJ 
ZAWODOWYCH WRAZ 7 OKR odbędzie się w 
piątek 15 bm. o godz. 7 wieczór w sali Domi rob. 
ul. Dunajewskiego 5. Obecność wszystkich ko- 
miecza. 

BACZNOŚĆ KOMITETY PARTYJNE PPS. Ko- 
mitety Partyjne urządzające zgromadzenie w 
„Dniu kobiet", a praguące referentów z Krakowa 
zechcą w ciągu dnia dzisiejszego zgłosić zamó- 
wienia do Sekretarjatu Rady Wojewódzkiej. W 
przeciwnym razie Rada Wojewódzka nie wyde- 
legule referema. 

KURS REFERENTÓW URZĄDZONY PRZEZ 
TUR W KRAKOWIE. Wyklady odbywają sie co- 
dziennie w sekretariacie Rady wojewódzkiej II p. 
przy w. Dunajewskiego 5 o godz. 7 wleczór. 

Czwartek, 14 czerwca. Tow. mgr. Z. Gross: „Pra 
wa | obowiązki obywatela". 

POSIEDZENIE ZARZADU ODDZIAŁU MURA- 
RZY odbędzie się w piątek 15 bm. o godz. 5'30 
na II] p. Obecność wszystkich bezwarunkowo ko- 
nieczna. 

ROBOTNICY PRZEMYSŁU DRZEWNEGO! 
Z powodu strajku omijajcie Kraków aż do odwo- 
łania! 

BACZNOŚĆ METALOWCY! Z powodu strajku 
w fabryce kahli w Plaszowie i strajku w labryce 
p. Kucharskiego na Zabłociu, należy omijać te fa- 
bryki aż do odwołania! 

RACZNOŚĆ MALARZE i LAKIERNICY! Z po- 
wodu akcji cennikowej należy Kraków omijać, dż 
do odwołania. 

t 


I. Małopolski Robotniczy Zlot Sportowy 
i Młodziczy Robotniczej w Krakowic 


Kraków, 9 czerwca. 
KOMUNIKAT L 3 

Komisja sportowa Zlotu zawiadamia miniejszem. 
iż ustalono następujący program sportowy Zlotu: 

L Piłka nożna: zawody w piłkę nożną prowa- 
dzone systemem puharowym. 

Il. Lekka atletyka. Konkurencje męskle: 1) za- 
wody lekkoatletyczne, na które składają się: a) 
pięciobój. obejmujący bieg na 100 m.. 400 m. rzut 
dyskiem, kulą 1 skok w dal; b) biegi na 100 m. 
bleg na przełaj na przestrzeni 3.000 m.; c) szia- 
fety 4X100 | olimpijska (100, 200, 400, 800 m.); d) 
rzuty: dyskiem, kulą i oszczepem; e) skoki: w dal 
iw zwyż. 2) Poza konkursem: trójskok. skok o 
tyazce i sztafeta 10X100. - 

Konkurencie koblece: a) trójbói, obejmujący hieg 
na 80 m., rzut dyskiem i skok w dał; b) sztafeta 


4X60 m.; c) bieg na 250 m.; d) skok w dal; e) rzut 
dyskiem. 
Gry ruchowe dla mężczyzn i kobiet: a) piłka 


ręczna, koszykówka (amerykańska) i siatkówka. 

Gimnastyka 1 piramidy. 

IM. Kolarstwo, a) Dnia 29 czerwca 1928 r. start 
punktwaktie o godz. 7 rano — zawody o robotnicze 
mistrzostwo Polski na przestrzeni 100 kim. — tra- 
sa Kraków—Wadowice—Kraków. b) Dnia 1 lipca 
1928 — bieg ogólny dla mężczyzn, na przestrzeni 
30 klm. c) Bieg dla kobiet na przestrzeni 5 kim. 

Iv. Ciężka atletyka. Zawody a Rolhotnicze Mi- 
strzostwo Polski, w razie pogody w parku spor- 
towym Robotniczego Kłnbu Sportowego „Lezja” 
w Krakowie, a w razie niepogody w sali „Domu 
Gómików". Przewidziane są wagi: musza, kogu- 


cia, piórkowa, lekka, Średnia, półciężka, ciężka. 
Do każdej wagi staje po 3 zawodników. 

V. Pływanie. Wnław przez Kraków na Wzśle 
od klasztoru Norbertanek do III. mostu. 

Kluby i organizacje biorące udział w Zlocie ze- 
chcą bezzwłocznie zgłosić nazwiska zawodników 


dla każdego punktu i dla każdej dyscypliny 

sobno. 
| Każda ekspedycja zgłosić winna do każdej dys- 

cypliny sportowej z podaniem nazwiska i imienia 
| wyznaczonego sędziego. 

Przypomina się ponownie, że Kluby i Grupy 
pozamiejscowe płacą od każdego uczestnika 6 zł.. 
w której to kwocie mieszczą się koszta wiktu i 
spania przez 3 dni. Każdy uczestnih otrzyma kartę 
uczestnictwa, która zo będzie uprawaiać do wol- 
nego wstępu na wszystkie imprezy sportowe i ar- 
tystyczne. Kłuby i Grupy miejscowe płacą od u- 
czestnika 1 zł. Udział w Złocic mogą brać tylko 
ci, którzy wpłacą naprzód 6 zł. a których powy- 
żej mowa! 

Uczestnicy Zlotu mieszkający dalej jak 30 kim. 
od Krakowa korzystają w drodze powrotnej z 66% 
zniżki kolejowej. Na Zlocie czynną będzic przy- 
chodnia lekarsko-sanitarna. 

Za Prezydium Zlotu: Z. Klemensiewicz mp. 

Sekretarz: M. Statter mp. 

Sportowy Kicrowmik Zlotu: S. Kotarba mp. 

—000— 


BACZNOŚĆ UCZESTNICY ZLOTU! 

Ze wzziędu na ciągly napływ zgloszeń prze- 
dłuża się termin zgłaszania uczestwków aż do 
dnia Zlotu. We wlasnym interesie kluby winny o 
przyjeździe swoim wcześniej zawiadomić komitet 
zlotowy. 


o- 


REPERTUAR 


TEATR PRZY UL. RAJSKIEJ 
Czwartek: „Bronx-Express". 
Piątek: „Bronx-Express'. 
Sobota: „Czlowiek. który zabił..." (premiera — 
nowość. 


Wi. Boloński — Tel. 465 


(z. Baba nast) sia 


Kraków — Pałac Spiski 


f Baczność żony Urzędników i Robotników! $ 
Nie wyrzucajcie waszych Inb waszych mężów ciężko 


zapracowanych pieniędzy przez drogie Seth i 
przy zakupnie towarów. 


21004000900790071 pmm remers emesa, 


mere 


W szczególności azkłe, porcelanę fajans itp. 


1 
f najianiej kupicia obok „Domo Rabotniczego" 


ł w Krakowie przy ul, Dunajewskiego 7 
we Firmie „SKAWINA“ 
pamocanczncznoe 


OGŁOSZENIE. 
W piątek dnia 15 b. m. o godz. 11 przedpoł. na 
Dworcu Towarowym brama 2, Magazyn 
zbożowy, odbędzie się 


PRZETARG PUBLICZNY 


1 wagonu szkła okiennego 10.000 kg o różnych 
wymiarach. 
Ekspadycja Tawarawa Kraków 2. 


4000 7 osota 


Unlaważniam skradzioną kaią- 
żeczką wojskowa, wyatawloną 
przez P. K. U. Wadowice na 
nazwiako Lyn Stanisław 
łani, ur. 1505 r. w Jaworznie 
pow. Chrzanó 


Lintaważniam zgubioną ksią- 
żeczkę wojskową, wydaną 
w Krakowie na nazwisko 


znana z lanlości firma: 


menty, wystawione przez K. 
P. w Żywcu, Błecha Józef, 
ur, 1800 w Sporysz. 


Wydawca: Emll Haecker. — Redaktor odpowiedzial: 


KAPELUSZE 


Krawaty — Koszule — 
Sin SPaIEJEG. 
szulki sportowe — Laski 
Polaca w wielkim wyborze 


„Au Bon Marché“ 


Kraków, św. Tomasza 20. 


POLSKA LINJA LOTNICZA 
„AEROLOT* S. A. 
Expozytura w Krakowie, Szpitalna 32. Tel. 32-22. 


ROZKŁAD LOTÓW 
obowiązujący od 15 kwiatnia 1928 roku. 


a) Odlety: 
3% do Brna i Wiadnia we wtorki, czwartki i soboty 
la codziennie z wyjątkiem niedziel 


b) Przylety: 

1050 z Warszawy i Lwawa codziennie ı wyjątkiem 
niedziel 

1045 z Wiednia 

1845 z Wladnia i Braa w poniedziałki, środy i piątki 


Odjazd samochodów z przed Biura Expozytury P. L. L. 


Meble Amerykańskie Biurowe 


najtaniej, najsolldniej u firmy: 743 


„JERRY“, Kraków, Florjańska 28. Telafon 1416, 


„N A P RZ ÓD” — Nr. 135 Piątek 15 czerwca 19% 


| KINOTEA1RY 


| Corso: „Poszukiwacze złota”. 
Nawości: „Kochaj mmie, a świat będzie moim". 
Promień: „Ostatni walc”. 
| Sztuka: jemnica gabinelu restauracyjncga". 
Uciecha: „Svcngali z Pawłem Wegencrem. 
| Warszawa: „Mąż bez ślubu”. 
RADJO 
Czwartek 14 czerwca 


Kraków (566 m.). 12.35—13.00: lr 
Warszawy dla niłodzieży szkoln 
misja sygnalu z wleży Marjacki 
meteorologiczny. 13.1 Przerwa 
meteorologiczny 


msmisia odczytu z 
—13.10: Trans- 
ı komunikat lotniczo- 
15.00: Komimikaty: 


pań: Dr. Helena W obiecta w sa 
tyrze Indy wklej”. 17.45 vy. 19.05 
Transmisja z W Komunikat rolniory. 
19.30: Rozmaiłośc 9.40: Dyr. Jan Sła- 
nisławski: 26 le 00; Przerwa. 20.30: 
Kancert kainer . Da n ce polskiej. Wy- 
konawcy: po. dr- "SŁ Scha arzenberg-Czerny (skrzyp- 


ce), R. Freunlichowa (fortepian), O. Martusiewiczówna 
(fortepian), kwartet: R. Huckel (l skrzypce), prof. Lo 
Bobilewicz (altów Aicks. We wiolonczela). 22.00: 
Transmisja komunikatów z W wy. 22.30: Transmi- 
sii muzyki tanecznej z restauracji „Pavillon“ w wyko- 
naniu orkiestry pod dyrekcją Adolfa Qórzyńskiego. 

Warszawa (1III m.). 12.35: Odczyt: „O obserwacjach 
i doświadczeniach tizycznych” — wyzłosi prot. St. Ma- 
lec. 13.00: Sygnał czasu | hejoal z wieży Marjackiej % 
Krakowie. 13.10: Przerwa. 15.00: Komuniki meteoro- 
logłczny, oraz gospodarczy. 15.20: Przerwa. 16.00: Od- 
czył: „Typy radjustacji nadaw wygiosi prof. 
| J. Kadecz. 16.25: Komunikat harcerski. 16.40: Odczyt: 
„Czy wychowanie flzyczne rozwiia wszechstronnie” — 
wygłosi d. Z. Zieleniowski. 17.05: Przerwa. 17.20: Ty- 
dzień kobiecy w radło — wygłosi n. A. Orłowska. 17.45: 
Koncert popoludniowy w wykonaniu orkiestry domrzy« 
stów pod dyrekcią Bazylego Zubrzyckiego. 13,55: Prze- 
rwa. 19.05: Komuałkat rolniczy. 19.15: Rozmaitości — 
19.35: Transmisia z Poznania. 20.00: „Wśród książek* — 
omówi prof. H. Mościcki. 20.30: Koncert wieczorny. 
22.00: Syznal czasu. 22.05: PAT. 22.20: Komunikaty. 
32.30: Muzyka tanecziia. 


ROZPOWSZECHNIAJCIE 
„.NAPRZÓD”! 


Ważne dla PP. Ghirurgów 
i Ginekologów! 


Według wszelkich wskazań lskarakich robią udoa- 
kona!ono a zarazem do obecnej mody zastosowana 


pasy pooperacyjne 

pasy na ciążę 

pasy poporodowe 

pasy rupturowe 

pasy gumowe modne 

paski menstruacyjne 

paski z podwiązkami 
oraz gorsety dla ułomnych i wszelkiego ro- 
dzaju napierśniki do balowych toalet i na- 
pierśniki do karmienia. Zamówienia z pro- 
wincji wykonywam w przeciągu 2 godzin. 


Franciszka Haeckerowa 
Kraków, Rynek gł. L. 30. 


Zygmunt Rendel 


poleca węgiel i koks górnośląski, węgiel 
dąbrowiecki i węgiel z kopalni „Bory“ oraz 
drzewo opałowe jodłowe, sosnowei bukowe 


Biura: Telefony: Sklady: 
Kraków, Pawia8. 284 I 3611 Zabłocie 
NEEECEZESEW SC E TD] 


Marjan Porczak, — Drukarnia Ludowa w Krakowie, pod zarządem Henryka SŚchifla. 


